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zostaną sparaliżowane
Wywiad Premiera Cyrankiewicza na temat polityki monachijskiej

PRAGA (PAP). Dziennik czeski „Rude Pravo“ zamiesz­
cza wywiad, udzielony przez premiera Rządu Polskiego Józefa 
Cyrankiewicza, na femat t.zw. polityki monachijskiej, będącej 
przyczyną drugiej wojny światowej.

W wywiadzie tym premier Cyrankiewicz porównuje na 
Wstępie tendencje polityki monachijskiej z 1938 roku z tenden­
cjami, zarysowującymi się również w obecnej polityce między­
narodowej,

„Istota polityki monachijskiej '.038 
toku polegała na:

a) urobię narzucenia poliiyce między­
narodowej dyktatu europejskich mo­
carstw kapitalistycznych,

bj próbie wy. lUnino wania Związku 
Radzieckiego z polityki europejskiej, 

c) próbie oparcia porozumienia Kon­
serwatywnej Francji i Anglii z hitlerow 
tklmi Niemcami (i zwasalizowanymi 
Przez Hitlera Włochami) i pozostawieniu 
Imperializmowi niemieckiemu „wolnej 
rąki" w Jego ekspansji na wschód.

d'| na oddaniu Niemcom na „pożar­
cie” całej Słowiańszczyzny w nadziei, 
że wówczas nie będą kierowali swych 
plenów agresji na zachód i swych a- 
peiytów ku koloniom i morzom,

e) na przerwaniu procesu odrodzenia 
Ligi Narodów, Jako czynnika bezpieczeń 
stwa zbiorowego, skierowanego przeciw 
agresji faszystowskiej, na zastąpienie 
tdei niepodzielnego pokoju ideą „bloku 
Zachodniego”.

f) na usankcjonowaniu agresji i 
kontrrewolucji powstałych reżimów re­
akcyjnych w Europie.

Także dziś obserwujemy:
a) próbę dyktatu w polityce między­

narodowej sil kapitalistycznych,
b) próbę wyeliminowania i izolacji 

Związku Radzieckiego z polityki świato­
wej,

c) próbę włączenia najbaidziej reak­
cyjnych J rewizjonistycznych sit nie­
mieckich do planów międzynarodowego 
kapitalizmu,

d) próbę pozostawienia Niemcom wol 
hej ręki na wschodzie,

e) próbę zdyskryminowania ONZ, ja­
ko czynnika bezpieczeństwa zbiorowego, 
próbę zastąpienia idei niepodzielnego 
Pokoju, ideą „bloku zachodniego”,

i) próbę wskrzeszenia reakcyjnych 
*1* i reżimów w całej Europie.

RÓŻNICE
Następnie Premier Cyrankiewicz wska­

zał na różnice między sytuacją obecną 
a sytuacją okresu monachijskiego oraz 
nt stosunek sit monachijskich i antyino- 
ńachijsKicb.

„Różnice w stosunku do roku 1938 
pokaźne.

Po pierwsze hegemonia Niemiec w blo­
ku sil kapitalistycznych nie istnieje wię 
c*j. Po tę hegemonię sięgają obecnie 
Potentaci dolara. Sytuację ułatwia im 
Jakt, że Europa jest zniszczona wojną 
} potrzebuje pomocy. Po wtóre jednak, 
1 to' równoważy od przeciwnej strony 

ększone niebezpieczeństwo — prestiż 
* potęga Związki' Radzieckiego od owe- 
iło czasu wzrosły niezmiernie, a róv«- 
h tześnie na wschodzie i w południawo- 
' sihodniej Europie zwyciężyły ru-ny

ludowe, które ujęły władzę twardo w 
swoje ręce i ugruntowały ją na orze- 
prowadzonych reformach społecznych, 
przeciwstawiając się naciskowi z zew­
nątrz. Po trzecie, doświadczenia ubieg­
łych okresów kazały skupić się całej

Słowiańszczyźnie w obronie przed agre­
sją. Po czwarto wreszcie przez Eu.opę 
i przez cały świat przeszła fala społe­
cznych lub narodowo - wyzwoleńczych 
ruchów postępowych.

Stąd nasze przekonanie, że

PIANY „NEOMONACHÜSKIE” 
zostaną sparaliżowane, a idea bezpie­
czeństwa zbiorowego i współpracy mię­
dzynarodowej opartej na dążeniu do 
wspólnego celu, sprawiedliwości społe­
cznej i postępu — zwycięży.

Wrzeszcie Premier Cyrankiewicz pr.tecl 
stawił

STANOWISKO POLSKI
wobec sit monuch::skich i antymonachij- 
skich.

„Stanowisko Polski w tej sy luacjl jest

jasne — oświadczył premier Cyrankie­
wicz — określa je polski interes naro­
dowy. Obrona przed niemieckim rewizjo- 
nizmera i imperializmem dążenie do do­
brobytu i kultury najszerszych mas. In­
teres narodowy Polski nie da się oddzie­
lić od ustroju pulskiej demokracji lu­
dowej. Interes narodowy Polski kazał 
jej zawsze być w obozie antvmonachij- 
skim i dlatego tak potężny był opór mas 
polskich przeciw polityce Bocka. Dlate­
go masy ludowe w Pol se lak gorąco 
popierają dzisiejszą politykę zagranicz­
ną naszego rządu.

Polska jest oczywiście przeciwko aeo 
monachijczykom. Polska wierzy w nie­
podzielny pokój, w postęp i sprawiedli­
wość społe' zną.

Im groby wi^ńlta SMMii
Dzięki staraniom Biufla Informacji i 

Poszukiwań PCK okr. gdańskiego, od­
kryto obecnie nowe zbiorowe groby 
więźniów Stuttholu. Do odnalezienia 
icn pomogły informacje zebrane wśród 
mięjscowej ludności, a w szczególności 
wskazówki pracownika DOKP, Witolda 
Kledzika.

Pierwsza mogiła znajduje się na 
cmentarzu katolickim w Pręgo wie. test 
to wioska, leżąca obok droqi wiodącej 
z Bielkowa do Kalbud. Drogą tą w koń­
cu stycznia 1045 roku SS pędziło więź­
niów z obozu w Stutthofie, kierując ich 
w głąb Niemiec. Słabi 1 wynędzniali — 
pomimo mrozów, w pasiakach obozo­
wych, okryci niekiedy jedynie kocam5, 
więźniowie ustawali w drodze, padając 
z wyczerpania. Pędzący ich żołdacy — 
dobijali słabych na miejscu. Masowe 
morderstwa dokonane były kolo Prego- 
wa. Miejscowa ludność pod kierownict­
wem pioboszcza Us. Maślaka pozbierała 
data i pochowała na cmentarzu. IV chwl

»rządu
polskiego

LONDYN (Obsł. wł.) Polski ambasador 
w Londynie Michałowski wręczył brytyjskie 
mu ministerstwu spraw zagranicznych notę 
swojego rządu.

Nota domaga się poparcia brytyjskiego 
dla zadaii Polski w sprawie przyspieszenia 
repatriacji z Westfalii Polaków obywateli 
niemieckich.

Rada polskich związków zawodowych 
zwróciia się do egzekutywy brytyjskich 
związków zawodowych o interwencję w -tej 
spiawie. Rada stwierdza, że zwłoka w re­
patriacji wywołuje w Polsce zaniepokojenie.

11 obecnej mogiła bezimiennych męczen­
ników jest porządnie utrzymana i clo- 
ezons, opieką.

Na polecenie ks. Maślaka podczas 
grzebania więźniów odnotowano ich nu­
mery. Częściowy spis tych numerów 
jest w posiadaniu Eiura Informacji i Po­
szukiwań PCK. Znane sn następujące: 
05203, 70102, B 33378, 03116, V 303*3, 
P 03223, U 37183, L 01180, P S2377, P 
62584, 96117, P 37364, P 78468, P t0985, 
P 92663, P 93252, P 17257, P 62431, P 
98163, f 3480, P 0762, P 04742, p 03399, 
P 32590, P 77935-10, P 86274, P 3Ö248, R 
Ü3722, L 98787, B 34660, V 04433, P 01896 
P 01039, 78335, 86712, 88t>0, 19723, .56129.

Znajdujące się przy numerach iteiy 
oznaczają narodowość. P — oznacza Po­
lak, R — Rosjanin, L — Litwin itd,

O 4 km. dalej we wsi Łapino jest 
również mogiła według wszelkiego praw 
dopodobieństwa kryjąca zwłoki pomor­
dowanych więźniów stutthofskicli.

Znajduje się ona w rowie, obok je­
ziora w odległości około 109 m, od fa­
bryki papieru. Dokładne ustalenie k to 
jest pochowany w lej mogile jest trud­
no. Wśród miejscowej ludności ze wzglę 
du na ewakuację, która miała miejsce 
w 1945 roku — nie znaleziono ditęd 
naocznego świadka ani egzekucji, ar.i 
chowania pomordowanych. Indentyfika- 
cja pogrzebanych i określenie ich licz­
by możliwe jest tylko na drodze ekshu­
macji. Biuro Informacji i Poszukiwań 
podejmuje w tym celu odpowiednie sfa- 
rania, mając zamiar przeprowadzić tę 
pracę jeszcze w jesieni br.

i (Ma jiragnis współpracy
zarównozZachofJem 
falc i z© Wsctiodem
Ma marginesie przemówienia prof. Lar gegr

NOWY JORK (PAP). Prasa amerykań­
ska poświęciła wicie uwagi przemówieniu 
Prof. Langego w sprawie międzynarodowej 
'•półpmJy gospodarczej w ramach ON/. 
ifNew York Times” zamieścił dokładne 
troszczenie przemówienia delegata Polski, 
’twzgięJr tając ustępy, w których mówca 
"•odlj-eśl ł konieczność uwzględnienie orga- 
"■ny ONZ przy organizowaniu międzyna­

rodowej współpracy gospodarczej.
. i,New Y'ork Herald Tribune” zaznacza, 

ono!, Lange przytoczy! acereg argumen- 
t0w przeciwko amerykańskiej polityce eko- 
“°m ier.fi r i w Europie. Zdaniem dziennika, 
Przemówienie' to stanowi odpowiednia pod- 
tawę uo dvJtusji.

^Vashin^.„,m Post” komentując SffiES

Langego, podaje, że Polska jest gotowa 
współpracować w odbudowie Europ}'.

NOWY JORK (PAP). Przewodniczący 
Komisji Ekonomicznej ONZ dr Santa Cruz 
(Chile) oświadczy! na konferencji prasowej, 
żc wystąpienie delegata Polski zawierało 
szereg argumentów, które Komisja będz.c 
musiała wziąć pod uwagę.

Podsekretarz stanu William Thorp przy­
znał, że niektóre ustępy przemówienia Lan­
gego zasługują na uznanie. Thorp zaznaczył 
na konferencji prasowej, że wystąpienie dc!e 
gate Polski ma speciabie znaczenie, gdyż 
podkreśla ono że PoLka pragnie ścisłej 
współpracy gospodarczej wfówno z zącjio- 
degi, jak.i^e

0Iżjwiony tatfei
n»B<ąeSiLąg

ZSRR a USA
WASZYNGTON (Obsł. wl.) Jak podało 

amerykańskie ministerstwo handlu, wymiana 
handlowa między Związkiem Radzieckim a 
Stanami Zjednoczonymi osiągnęła poziom 
przedwojenny.

W pierwszych 3 nfi&iiącachMąicżądkgo 
roku Stany Zjednoczone eksportowały do 
Związku Radzieckiego sprzęt elektryczny i 
łfopalniany. W tym samym okresie Zwią. 
zek Radziecki ckapcrtowal do Stanów Zje­
dnoczonych takie produkty, jak mangan, 
chrom, platynę, tyton j kawę.

r Teatr „Wjörzeze“
COBtiŚl* f»

„B?renn3k Bałtycki”
W najbliższą nicdzitdę 5 Um. od­

będzie się na Stadionie Miejskim we 
Wrzeszczu o godzinie 11.00 mecz pił­
karski pomiędzy redakcją „Dziennika 
Bałtyckiego”, a artystami Teatru 
„Wybrzeże.

Publiczność będzie miała okazję 
poznania z bliska popularnych arty­
stów naszego reprezentacyjnego te­
atru i bojowników pióra, którzy za­
miast „kaczek" strzelać uędą gole.

Sędziami autów; mi będą urocze ar 
tyslki „Wybrzeża”. Całkowity dochód 
przeznaczony na Odbudowę Warsza­
wy. W numerze Jutrzejszym podamy 
bliższe szczegóły tej Imprezy.

Ze względu na poważne trudności — 
związane z ekshumacją i indentyiikacją 
zwłok — bardzo pożądana jest pomoc 
społeczeństwa. Osoby posiadające bliż­
sze szczegóły, dotyczące podanych oko­
liczności proszone są o zakomuniko ra­
nie ich w Biurze Informacji i Postęki­
wań PCK, mieszczącym się w Gaausku- 
Wrzeszczu, ul. Jaśkowa Dolina Nr 15-

MaMGrajeS&mł
na granicy
alLaiisko-ęrerkiej

TIRANA (ALT). Jak podaje radiostacja 
z Tirany we wtorek wieczorem na granicy 
albańsko - greckiej miała miejsce półgodzin­
na tvalka między albańską strażą graniczną 
i 15-ma żołnierzami greckimi, którzy prze­
kroczył; granicę. Żołnierze greccy rozpo­
częli o-gień z karabinów maszynowych do 
patrolu albańskiego, który zmuszony byt 
odpowiedzieć również strzałami.

Polska
w komisji prawa 
ip QiizyFiarcdQwe^o 0,?Z

NOWY JORK (PAP)u . Polska wraz z 
10 innymi członkami ONZ wybrana zo­
stała do Komisji Prawa Międzynarodowego, 
którfe* zadaniem będzie kodyfikacja prawa 
międzynarodowego. Obok Polski w skład 
Komisji weszły Australia, Brazylia, Chiny, 
Kolumoia, San Domingo, Francja, Grecja. 
Holandia, Związek Radziecki, Szwecja Wic-l 
ka Brytania, USA i Jugosławia,

Franco deportuje 
więźniów politycznych 
dc Afryki

EONDvN (PAP). Jak donoszą z Ma­
drytu, hiszpańskie władze więzienne otrzy­
mały rozkaz deportacji do Gwinei w Afry­
ce Zachodniej większości więźniów polity­
cznych, znajdujących się obecnie w więzie­
niach i obozach koncentracyjnych w Hi­

szpanii.

Stoimy vr obliczu nadchodzącej 
zimy, która nie będzie jeszcze wolna 
od pewnych ograniczeń. Odczuje je 
szczególnie ludność naszych miast. 
Będziemy musieli oszczędnie obcho­
dzić się z prądem elektrycznym roz­
sądnie gospodarować posiadanymi za­
pasami opalu. Wypadnie nam pilnie 
przesirzegać obowiązujących od dęjia 
i października ograniczeń przemia1'. 
w ych, jeść pieczy wo wypieczone je­
dynie z mąki o dozwolonym procen­
cie- przemiału. Nie zanosi się bynaj-, 
mniej, jak dotąd, na zniesienie dni 
bezmięsnych i bczciastkowych, prze­
ciwnie, zwłaszcza jeśli chodzi o te 
ostatnie, można sic spodziewać raczej 
pewnych obostrzeń. Przewidziany jest 
zakaz wypieku pieczywa luksusowe­
go z mąki pszennej, uzasadniony te­
gorocznym nieurodzajom pszenicy w 
Polsce

Porównywując naszą sytuację w 
tej dziedzinie z wyraźnym kryzysem 
żywnościowym, przeżywanym przez 
Francje, z dotkliwym ograniczeniem 
wydawanych na kartki racji żywno­
ściowych w Wielkiej Brytanii, gdzie 
dosłownie na wolnym rynku nic nie 
można kupić, nie mówiąc już o sytua­
cji opałowej, musimy stwierdzić, Ż3 
ograniczenia, o których mowa, nie bę 
clą byt flotkliwe. Inna sprawa, że prze­
prowadzenie jakichkolwiek zamierzeń 
w tym zakresie w Polsce jest daleko, 
powiedzmy to otwarcie trudniejsze, niż 
w innych krajach, nawet znacznie od 
nas zamożniejszych. Polak z trudno­
ścią podporządkowuje się nakazom 
zbiorowego oszczędzania, skłonny jest 
je traktować jako „amacń na osobistą 
wolność. Potrzeba mu sporo czasu, 
jak to miało miejsce z dniami bez­
mięsnymi, aby do nich przywykł. 
Nawet len uparcie zezujący ku Zacho 
dowi brat - obywatel słucha jak baj­
ki o żelaznym wilku, gdy mu opowia 
dają, że właśnie w Wielkiej Brytanii 
ubiegłej zimy elektrownie po prostu 
zawiadamiały abonentów, że w tych a 
tych godzinach w określonych dziel­
nicach nie będzie piądu Mimo bra­
ku jakiejkolwiek kontroli, mimo, że 
prąd nie został wyłączony, abonenci o 
ustalonej godzinie wyłączali światło 
grzejniki, kuchenki eteirtiyczne i szli 
posłusznie spać, olbo urzędowali przy 
świeczkach. Można lubić, lub nie lu­
bić Anglików, rzecz gustu, jeśli jed­
nak idzie o poczucie solidarności spo 
łecznej, ziozumienie wspólnego inte­
resu, warto wziąć z nich przykład.

Nadchodząca zima będzie od nas 
wymagała pewnych wysRków. Pocie 
chą tylko może być fii.i nas bezspor 
ny fakt, że nie zmarnowaliśmy tego 
jata, że dotychczasowe wyrzeczenia 
opłaciły się nam sowicie, o czym naj­
lepiej przekona nas spacer po ulicach 
Warszawy.

Skoro już mowa o zbliżającej się 
zimie, pamiętajmy jeszcze o jednym, 
o Akcji Pomocy Zimowej. Musimy po­
móc naszej młodzieży, oraz ludziom 
którym podeszły wiel. uniemożliwia 
zarobkowanie. Nie wątpimy, że podo 
Unie jak i w latach ubiegłych, społe­
czeństwo polskie dostarczy niezbęd­
nych te cole środków.

Okres trudnych, zimowych inieslę 
cy będzie wymagał cni nas wszystkich 
okazan a dużej dozy wyrobienia oby 
watalskiego i poczucia solidarności 
Wierzymy, że się na io zdobędzie­
my.

Katastrofa 
kolejowa 
w Szczecinie

SZCZECIN (PAPJ Dnia 29 wrześni» 
r.a jednym z edeinkow Portu Centralnegc 
wydarzyła się kr.lastroba kolejowa, która po 
ciągnęła za sobą rozbicie 8 wagonów tcwfl- 
rowycli. Ofiar w ludziach nie było.

Od 5 hm.
cżtss zimowy

Przjpominrniy. że w nocy z 4 na 5 paź 
dziennika zostanie wprowadzony czas zi­
mowy. 5 października o godz. 3 należy wa­
lnąć wskazówki zcgr.ra o godr.-nę.

Argentyna wybrana
tfp Rady

5»

NOWY JORK (Ob;1, wl.) General*« 
Zgromadzenie debatowało we wtorek nad 
wyborem 3 nowych czlcnkov Rady Bezp'c- 
Czeństwa na miejsce ustępujących 1 stycz­
nia '948 r. Polski, Brazylii i Australia

Na miejsca, opróżnione przez Brazylię 
i Australię, Zgromadzanie wybrało Kanadę 
i Argenijnę Wybór Argfciłtyny t.ywcM 

wielkie zdiliricnk w kołach C .-legatów, gdyż 
wielu (MzećUławicieli sprzeciwiało się tej 
kandydaturze jako I mdydatus .e państwa,
które tRjgwałab .alc.mu ONZ w sprawie

zerwania stosunków dyplomatycznych z Hi­
szpanią frr.nkistowska. Argentyna zawdzię­
cza swój wybór głównie poparciu Stanów 
Zjednoczonych.

Duże trudności nasurrrl wybór trzecie­
go państwa na miejsce Polski, Mimo prze­
prowadzonego sześciokrotnie głosowań a a-

Indię ani Ukraina nie bzy: 
szóści dwóch jrzr/d 

-ta .

,y vym:.
nej w:ę,;:zcści dwóch jręzc cl, gtojiw. Ge­
neralne Zgromadzenie zbierze się ponow­
nie w piątek w celu obsad-en N miejsca,
5,vCfilür2ßf,"0 ccrcz Polskę,
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„NIECH ŻYJE NOWA POLSKA P
Oświadczenie Jacques OucIgs i Etienne hien dla prasy

WARSZAWA (PAP). Po powrocie z po 
droży no Polsce goście francuscy J Dudos 
r E. Fajon złożyli wobec przedstawicieli pra 
S3r nnstępu^će oświadczenie:

Nasza podróż pc. Polsce przekonała nas 
o tym, że nowa polska dcuink-acin- m: za­
pewniony wspaniały rozwój.

Polskie masę ludowe sa ożywione nie­
złomną wolą odbudowy Polski potężnej i 
bogatej.

Zjazd we Y/rcclnwiu, na które przybył» 
50-tysięczna rzesza ludności p rajko wił ais 
o e.ituzjaźmie polskich warstw pracujących, 
bacizi byliśmy ze spotkania z górn-kanu jvd 
»kuni mówiącymi po francusku akc?otem 
departamentów Mord i Pas de Calais, któ­
rzy poleu1' nam powiedzieć ich inwarzv- 
szom we Francji, jak sa ykłinni i szczęśliwi, 
że znalezii sic w r.icoc zych szeregach tych, 
którzy od hu do w li: a Cjezyzne. Spadlaliśmy 
tez w kopalni Z-tpifcc górników którzy przy 
jechali - l-rancii. ZachownA oni głęboka 
miłość dla naszego kraju. DctnciGmv zfcieb 
strony- wzruszającego przyięcl?,. Spotkaliś­
my również w tej kopalni górnika Pstrow­

skiego, bohatera pracy, który przekroczył 
normę wydobycia osiągając 286 proc. planu.

Rozmowy nasze z aktywistami Polskiej 
Partii Robotniczej w Opolu i Katowicach to 
czylv się w doskonalej atmosferze porozu­
mienia. W Gliwicach widzieliśmy z radoś­
cią sztandary PPR zmiesznn- ze sztandara­
mi PPS, tak samo jak we Wrocławiu i wi- 
»•imy w tym dowód woli jedności działania, 
ożywiającej masy robotnicze w Polsce. We 
ws-ziasikich fabrykach, które zwiedziliśmy, 
czy to w fabryce cementu w- Groszewicach, 
i zy w I locie „Pokój“ stwierdziliśmy jedna­
kowy zapal do pracy i jednakową miłość 
dla Nowej Polski.

Jesteśmy wdzięczni Polskiej Partii Robot 
niczr-i i im generalnemu sekretarzowi Go- 
Itrnlce W-ieslawcwi za zaproszenie do od­
wiedzenia Polski. Z rozmów naszych i kon­
taktów z aktywistami PPR i PPS z prezy­
dentem Rzeczypospolitej, z premierem Cy­
rankiewiczem. wicepremierem Gomułką i 
marszałkiem Scimu oraz innymi członkami 
Rządu wynieśliśmy przekonanie i pewność,

Polska przezwyciężając trudności, które

Konsternacja USA
MOSKWA (PAP)| J| Prasa radziecka 

podaje okoliczności, w których nastąpi* 
lo oświadczenie geneiała Sztykowa w 
ścrawie ewakuacji wojsk radzieckich i 
amerykańskich z Korei. Delegacja ame­
rykańska uehylatci Się ostatnio od wszel 
kich rozmów w sprawie koreańskiej, 
zajmując pozycję, która uniemożliwiała 
utworzenie tymczasowego koreańskiego 
rządu demokratycznego. Jat; donosi pra 
sa radziecka 20 b®. na usilne żądanie de 
legacji radzieckiej zostało wreszci:; zwo 
łnne posiedzenie komisji mieszanej. Na 
tvm posiedzeniu Ameiykanie ostatecznie 
cdrzucili propozycje radzieckie z 17-go 
września br. i odmówili dalszej dyskusji 
nad nimi. Wtedy general Sztykow wystą 
pi? z zasadniczą propozycją ewakuac i 
wojsk radzieckich amerykańskich z 
Korei w celu umożliwienia samemu na­
rodowi koreańskiemu rozwiązania swo­
ich spraw wewnętrznych i utwórz unia 
własnego rządu. Propozycja generała 
'sztykowa według relacji prasy radziec­
kiej wywołała wielką Konsternację 
wśród członków delegacji amerykań­

skiej. Szef amerykański generał Brown, 
który pizewodniczył na posiedzeniu pro­
sił o krótką przerwę w obradach. Po 
przerwie generał Brown zw-ócił się z 
zapytaniem do generała Sztykowa ciy 
to jest jego osohisf.a propozycja czy taż 
propozycja rządu radzieckiego. Gdy o- 
tizymał odpowiedź, że jest to propozy­
cja oficjalna rządu radzieckiego, general 
Brown pospiesznie zaniknął posiedzenie 
komisji. Konsternacja delegacji amery­
kańskiej staje się zrozumiałą na tle wy­
wiadu udzielonego amerykańskiej agen­
cji „Associated Press' przez przywódców 
reakcjonistów koremskich Simnanri i 
Kimku, którzy wyrazili obawę, że w a.de 
ewakuacji wojsk amerykańskich z Korei 
mogą oni stracić kontrolę nad krajem. 
Amerykanie oświadczyli przywódcy ko­
reańskich reakcjonistów, powinni przed 
ewakuacja sweyh wojsk przygo­
tować dla nich odpowiednią aimię ko­
reańską. Reakcjoniści koreańscy podob­
nie jak inni nie mogą się obejść bez po­
mocy interwentów zagranicznych.

spot kr na swej drodze, będzie kroczyła na- 
pizód i zdoła wykuć sobie wspaniałą przy­
szłość, narodu silnego i bogatego.

Życzymy, oy stosunki miedzv Francją i 
nową Pci.ślin były braterskie, gdyż interesy 
obu krajów uzupeln'aja się wzajemnie. 
Przed opuszczeniem Polski, gdzie doznaliś­
my tak serdecznego przyjęcia i gdzie oka­
zano nam tyle dowodów przyjaźni wołamy 
z głębi serca: „Niech żyje Nowa Polska!“

W piątek konferencja
wicem‘i,isfrów
spraw zsgraüklsiycSi

LONDó N (Obsł. w!.) Zastępcy mini­
strów spraw zagranicznych zbiorą sic w 
piątek w Londynie dla omówienia przysz- 
lycl losów byłych kolonii włoskich.

Korespondenci donoszą, że celem kon­
ferencji jest utworzenie komisji 4 mocarstw, 
która uda się na tereny bvlvch kolonii wło­
skich dl przeprowadzenia na miejscu ba­
dań nad tym zagadnieniem.

Liga Arabska stwierdziła już, że ’pragnie 
przedłożyć zastępcom ministrów swój punkt 
widzenia. Zastępcom zostaną również prze­
dłożone poglądy innych państw, zaintereso­
wanych w prz\ -złym !w'e byłego imperium 
włoskiego. ;

a

Wielka Bi ytania
OSÜHr*S<*ifi

LONDYN (Obsl. w i.) W środę wejdą 
w życie v YV, Brytanii pie'rwsze z nowych 
zarządzeń o-y.zednościowytb.

Podstawowe racje benzyny dla właści­
cieli pojazdów mechanicznych będą zniesio­
ne. Podróże za granict ulegną ogranicze­
niu. 6 października wejdzie w życie dekret 
o kontroli nad zatrudnieniem, uprawniają­
cy ministra pracy do kierowania robotni­
ków do galęz: przemysłu o zasadniczym 
znaczeniu.

Rożnego rodzaju sukna wysokiej jakości, 
m. in. na męskie ubrania i bieliznę, będą 
wyrabiane jedynie dla celów eksporrowych. 
Na. rynku wewnętrżnym będą sprzedawane 
materiały niższej jakośai.

POMADtfi
WYKWINTNE TRWAif

'A'B’AMCZFWSKI

Kupimy

PIEC
słałopalny, ieliwny 

Intendentura Społdz. Wyd.

„Czytelnik“ 
ai. Mściwoja 9

233-W*

POKOST
czysto lniany- gyvaraniowany oraj

oie#t* /«Ziiteilne
poleca:

OLEJARNIA POMORSKA 
#Sopot, ul. M. Stalina (>62, lei. 521-87 
3I63-K

Ogłoszenie o przetargu
Ubezpieczalnia Społeczna w Gdyni, 

u! 3-go Maja Nr 22—24, ogłasza prze­
targ nieograniczony na wykonanie ro­
bót malarskich w jmachu Ekspozytuiy 
Ubezpieczalni Społecznej w Wejhero­
wie, ul. Pucka Nr 11.

Podkładki kosztorysowe nabyć moż­
na w Referacie GosDodarczym w Ubez­
pieczalni Społecznej w Gdyni, III piętro, 
za opłatą i00 zł.

Termin .składania ofert, w kopertach 
zamkniętych i zalakowanych z napisem: 
„Oferla na wykonanie robót malarskich 
gmachu Ekspozytury Ubezpieczalni 
Społecznej w Wejherowie", upływa dnia 
7 października 1947 r., godz. 9.30 w Re­
feracie Gospodarczym Ubezpieczalni 
Społecznej w Gdyni, ul, 3-go Maja Ni 
22 — 24, III piclro, po czym nastąpi o- 
twsrc.ie ofert.

Do ofert należy dołączyć kwit na 
wpłacone -wadium yv gotówce do Kasy 
Ubezpieczaini Społecznej w wysokości 
2 proc. od sumy oferowanej,

Ubezpieczalnia Społeczna zastrzega 
ga sobie prarvo swobodnego wyboru ofe 
rento, bez względu na oferowaną sumę 
jak też ograniczenie robót ujętych w 
kosztorysie, oraz unieważnię przetargu 
w całości lub w części bez podania przy 
czyn. 3208-k

Ubezpieczalnia Społeczna 
w Gdyni

Inż. JAN ŚMIDOWICZ
I RZEPSIEBIORSTW O 

ROBOT I Ń Ż \ NIERSKICH
GDYNIA — KARPACKA 5 

Telefon 213-34
kupi:

Betoniarkę
300 — 500 I. także bez motoru, 

spawarkę elektryczną motor elek­
tryczny 30 KW, kompresor, części 

kafarowe
jak baby parowe, eksplozywne lub in.

6903

LfÖORANTKA
co najmniej średnie wy­
kształcenie chemiczne
poszukiwana od zaraz
pi zez poważne zakła­
dy na Wybrzeżu

Zgłoszenia kiuiować do , PAP" 
SOPOT, — GRUNWALDZKA 4 — fi 
pod „Praklyka". 3197-k

UŻ!JiuC?Ia-

Ogłoszenie o przetargu
Ubezpieczalnia Społeczna w Gdyni, 

ul. 3-gn Maja 22 — 24, ogłasza prze­
targ nieograniczony na wykonanie insta 
lacji centralnego ogrzewania, wodocią­
gowych, kanalizacyjnych i gazowych 
w gmachu Ubezpieczalni Społecznej w 
Gdyni, przy ul. Kwiatkowskiego Nr 44.

Podkładki kosztorysowe nabyć moż­
na w Referacie Gospodarczym Ubezpie- 
czalni Społecznej w Gdyni. III piętro, za 
opłatą 400 zł.

Termin składania ofert, w kopertach 
zamkniętych i zalakowanych z napisem: 
„Oferta na wykonanie insllacji central­
nego ogrzewania, wodociągowych, kana 
lizacyjnych i gazowych w gmachu Ubez 
pieczalni Społecznej w Gdyni, ul. Kwiat 
kowskiego 44", upływa dnia 10 paździer 
nika 1947 r. o godz, 9.30 w Referacie 
Gospodarczym Ubezpieczalni Społecznej 
w Gdyni, ul. 3-go Maja Nr 22 — 24, 
III piętro, po czym nastąpi otwarcie o- 
fert. •

Do ofert należy dołączyć kwit na 
wpłacone wadium w gotówce do Kasy 
Ubezpieczalni Społecznej w wysokości 
2 proc. od sumy oferowanej.

Ubezpieczalnia Społeczna zastrzega 
sobie prawo swoboanego wyboru oferen 
ta, bez względu ńa oferowaną sumę Jak 
też ograniczenie robót ujętych w kosz­
torysie ,oraz unicważ.nienie przetargu w 
całości lub w części bez podania pizy* 
czyn. 3207-k

Ubezpieczalnia Społeczna
w Gdyni

GBWtESZCZEME
w sprawie koncesjonowania 

przedsiębiorstw
Na podstawie art 1 ustawy z dn.a 

2 czerwca 1847 roku w sprawie obo­
wiązku uzyskania zezwolenia r.a prowa­
dzenie przedsiębiorstw przemybt&wyei.i, 
handlowych, usługowymi i zawodowe 
wykonywanie czynności handlowych, 
Stowarzyszenie Kupców w Gdyni wzy­
wa wszystkirh posiadaczy kart rejestra­
cyjnych oraz wsżystkie przedsiębiorst­
wa i osoby zobowiązane do posiadania 
tychże, aby w tlniath od 1 da 4 paź­
dziernika zgłosiły się w lonaiu Stowa­
rzyszenia — Gdynia, Świętojańska 78, 
po informacje i odbiór riezbadnyt h dr-j 
ków (csna kompletu 409.— zł)

Począwszy od dnia G do 3t paździer­
nika należy składać wypelniul.e diuki 
według naslępujucejfo porządku:

G i 7 października ;it. ABC'
3 i 9 października lit. Dbt 

10 i 11 października ót. GHI ■
13 i 14 października lit. K 
15 i 16 października lit. LLM 

17, 18 i 20 października lit. NOf
21, 22 i 23 października iit. RS 
24, 25 i 27 października lit Skltoil 

^8 i 29 października lit. UW 
30 i -öl października lit ZŻ.

Koncesjonowaniu podlegają wszyst­
kie przedsiębiorstwa prywatna i o kapi­
tale mieszanym (do 50 proc. kapita'u 
Państw.) przedsiębiorstwa już koncesjo­
nowane (apteki, drogerie, restauracje 
itp.) oraz kioski stragany, domokrążcy, 
agenci, koraiwojnżsrowie, właściciele 
pojazdów mechanicznych i konnych itd 

Godziny urzędowania Od y — la, v- 
soboty od 9 — 14.

Zwraca się uwagę na konieczność 
ścisłego przestrzegania terminów.
3166-K

SPRZEDAŻ fiOICYJIłA FUTER
CENTRALA ZBYTU IWEMYSłU SKPRIAHE60

W ŁODZI
podaje do yviadpniosci, że yv dniu 7.X. 1947 r. o godz. 13-ej 
odbędzie stę w naszym magazynie yv Łodzi, przy td. Linio- 
nowskiego .166 aukcyjna sprzedaż niżej wyszczególnionych

skórek futerkowych^
FOKI, LUTRY CZARNE I BRĄZOWE.
KUNY LEŚNE, LISY RUDE, TCHÓRZE
I WSZELKIEGO RODZAJU BŁAMY.

Do aukcji mogą przystąpić wszyscy kuśnierze, przed ię- 
biorshva handlowe i kuśnierskie oraz spółdzielnie kuśnier­
skie, legitvmujqtee się świadectwem przemysłowym na Iż. 
rok. Reflekianci zobowiązani są przed aukcją yVjdaeie wa­
dium w kwęeife zf '50.000. — Oględziny'i informacje ys' ł o- 
dzi pod powyższym adresem yv dniu 7.X. 1947 roku od 
godziny- 9-tej do 12-ej. 5189-K

CENTRALA MATERIAŁÓW SCPOWLANYCH
Oddział (idański-Sopot, ul. Stadna 7^8, tel. 515-41

poieta ze sliłaJu i wagonowo:

CEMENT KITY
_ POKOSTOWE
* I NA MIESZANCE

WAPNO
wszelkiego rodzaju

B

SZKŁO
OKIENNE, SAMOCHODOWE

PAPA

PŁYTY
WYSTAWOWE „SUPREMA

iNŹYNiER-Ch
tub

3211-K

CEKV HURTOWE

iä ll

NADSZEDŁ TRANSPORT

i%J /1 MW /& && '&' M Ł.

W D U ZY M WYBORZE

«II«™

Teł. 5-11-59

BATERIE

KUPI
Diatermią krótkotalowg - isk:ern5'<ową 
Diatermią krótkofalową - iampową 
Aparat do „Jontoforezy“
Pantostat 
Czterokomorówką 
Lampy kwarcowe 
Lampy Srllux 
Lampy Perihel
oraz aparat Rentgena (.przenośny lub stały)

Oferfy do „Dzienniku Baiłyckiego“ ]>od Nx 2o\V,

ism q$

batt? tlenów & i ^cetylesit we
AMADA^— OLEO'— UNION^ŻUŁAWY

pod Zarządem Pańtst\s7owym §
G diiÄJsk-Letn i e w o — Załogowa I# s

MAGISTER CHEMII
z dłuższa praktyką poszukiwany 
otl zaraz przez poważne 
przedsiębiorstwo na Wybrzeżu

*glss«nia i iyktytt stla^k Jiy!?? „tiiLlUJ" de PAP, Sopot, Srsawsl&fca 4-6

GDAŃSKA SPÓŁKA HANDLOWA 
i O P O T

CZYŻEWSKIEGr) fi Teł 5-11-59

ŻARÓWKI,
LATARKI

wyłączny przedstawiciel fabryki
BJ A i m O IN “

w StafCrqardiie na województwa
GD ŃJ.KIt r SZCZZCN KIE

JERZY ZAWADZKI
Prowincja za zaliczeniem! Gdynia, Kwiatkowskiego 24, tej. 26649

6823
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Wielkopolska czci pamięć

WieikiegoPomorzanina
Kult Wybickiego cd dawna rozwijał 

się i poza Pomorzem. Przede wszystkim 
w Wielko,polsce. Uważano’ go tu za jed" 
nego z najwybitniejszych mężów, zwią­
zanych z tą dzielnicą Polski Konspira­
cyjne koła samokształceniowe pilnie siu 
diowały pod pruskim zabojem jego ży­
wot i dzieł? Uczeni wielkopolscy nie 
ustają do dziś w rozpatrywaniu jego 
dziejowej roli. Po odzyskaniu niepodle­
głości, iv stulecie śmierci, (1922). spoczę 
ły szczątki Wybickiego w kościele Św. 
Wcjciecza w Poznaniu, w u ośnc- „Shoł- 
Cii Wialkooclskiej".

Ośrodkiem szczególnie żywego Kul­
tu Wybickiego jest w Poznańskim 
Śrem-nad Wartą, miasto o sporej trady­
cji humanistycznej. Twórca naszego 
Kymmi narodowego spędził niejeden 
rek swego życia w pobliskich majątkach 
♦Jasnych, Manieczki i Horeczek. Tu 
również zmarł i w sąsiedniej Brodnicy 
pochowano go pierwocinie w rodzinnym 
grobowcu który opatrzono piękną pa­
miątkową tablicą.

UROCZYSTOŚCI W ŚREMIE WLKP.
Najpiękniej przeUwal 2 * * S *a jednak po­

stać Wybickiego w pamięci uczniów 
gimnazjum, jakie powstało w Śremie w 
r. 1858, które w ub. niedzielę, w 200-ie- 
cie urodzin Wybickiego, urządziło zjazd 
swych byłych • wychowanków. 'W wypo­
wiedziach uczestników nieiaz wypływa- 
lo nazwdsko wielkiego Pomorzanina, a 
referat o nim prof, dr Adama Skal.cow- 
Skiego rzuci! zgoła nieoczekiwana. iwa* 
t!n na przyczyny kultu Wybickiego na 
zachodzie Polski.

Z gimnazjum śremskiego wyszec-.ł, 
jak się okazuje, wybitny działacz społe­
czny, Piotr Wawrzyniak. założyciel kó­
łek rolniczych; w imieniu pierwszego 
rocznika absolwentów7 uczelni wygłosił 
on tu po grecku rozprawkę, zawierają­
cą porównanie Arystydes.n z Katonem 
S'arszvrn. 10 godzin tygodniowo uczono 
wtedy w tym slarokiasvcznym gimna­
zjum* łaciny, nie dziw, że.wyszedł stąf 
cały poczet znakomitych filologów kla­
sycznych. m. in. autor słownika do „Ilia 
civ". Maturzystą śrernskim byt też Helio 
dor Święcicki, założyciel i pierwszy re­
ktor ^Uniwersytetu Poznańskiego. Wszy­
stkie roczniki uczniowskie gimnazjum 
mrrawialy intensywną polską p acę ga- 
lunksztcdcaniową, a w pracy te. studi­
um ż/ycin i pism Wybickiego stanowiło, 
iak wynika ze wspomnień najstarszych 
«biiuneniów, miejsce osobne i waż„ne. 
Pud kóniec 19 i z początkiem 20 wieku 
praca samokształceniowa w duchu pol­
skim musiała" zejść w7 podłamie kon--.nl- 
racji, powstało wtedy, znano w we: 
W ielkópolsce i na Pomorzu, tajne Towa 
rzfstwo Tomasza Zana, kontynuujące 
w maloosobowych kółkach tradycje wi­
leńskich Filomatów/. Jako jeden z okrę­
gowych lustratorów popularnego TTZ-fu- 
zjawiał sie często w Śremie na tajnych 
egzaminach — Bernard Chrzanowski, pćsś i 
niejszy „odkrywca Wybrzeża".

W ’ Polsce odrodzonej gimnazjum 
przybrało imię Gon. Józefa Wybickiego, 
d w jego nowej h storii zaznaczonej 25- 
letnią dyrekcją (1921 —1947; obecnego 
na zjeżdzifi tlyr. Henryka Ógonowsk.e- 
go, pamięć patrona gimnazjum v.'ielo- 
krottrie odnawiana była w urocrzystych 
z: elekcjach, w referatach w TTZ-cic o* 
raz na łamach popularnego jeszcze z cza 
siny zaborów pisemka uczniowskiego 
„Pierwiosnek".

Zjazd b uczniów gimnazjum w. 
dniach 27 — 29 ub. m. zgromadził ponad 
200 osób z całej Polski. Z Wybrzeża ja­
ko absolwenci gimnazjum udział wzięli 
jezuita ks. Bra.ek z Wrzeszcza, pierw­
szy wiceurezydent Gdańska, prezes tam­
tejszego Zw. Zach. Fr, Chudoba; red. E. 
Misiołek z Gdyni. W zebraniach uroczy­
stych, we wspólnym nabożeństwie w 
spotkaniach towarzyskich b. uczniowie 
odnowili wspomnienia młodości, uczcili 
pam ęć licznych poległych i wymordo­
wanych za okupacji kolegów, nawiązali 
do brstorii zakładu i jego samokształce­
niowych tajnych organizącyj. B. matu­
rzyści stwierdził; naocznie, że dziś uczel 
tua odbudowuje i wraca do przedwo­
jennego rozkwitu, a od lat zv/iązany z 
t.ią najściślej Internat Arcybiskupi* o 
pięknych postępowych tradycjach wy­
chowawczych i intelektualnych nadal 
nadaje ton zespołowi uczniowskiemu. 
W ostatnim dniu zjazdu, u;o nabożeńst­
wie żałobnym za duszę J, Wybickiego, 
nagŁąpi! Wyjazd delegacji do Brodnicy i 
zhóżcr.i® wretrea u jego grobowca.

JÓZEF WYBICKI
W NOWYM ŚWIETLE
•

Swego Todzaju rewelacją stal się wy 
f;Jo:zony w ramach zjazdu referat o 
V/ybichim prof. Uniwersytetu Poznań*

Bisst h »foifltó»
OJ rinia HO września ęodr. 15 ćo 1 października 

flodz. 15.
GDYNIA:

Na wejściu: dun. Fano (Navigator), a reck i
F'wveza (Navigator), szw. Drottning Victoria — 
(PKP), szw. Elsy (GAL), szw. Poicirkeln (B-iiti- 
ta), fin, Airisto (Navigator), hot. Deo Duce — 
(Navigator).

Na wyjściu: śsw. Margarelle (Rummel i Bur­
ton!, dun. Jutlandia (BaUica), szw Arnold Brali 
fPoibal), szw. Adolf Bratt (Polbal), szw. Katty 
(Polbal), szw. lima (Baltica), hol HonUsrug — 
(Rutnmal i Burton), szw. Trean (Agmor), szw. Vi­
king (Baltica), szw. Drotlning Victoria (PKP), 
szw. Nestun (Navigator).

GDANSK:
Na wejściu: dun. Juliane (Polbal), szw. Delta 

(P-Uhippiiig), S7iv. Aratrn (Po!shipping), dun.— 
Cirahria (Baltica), grcc. Persephone (Polbal).

Na wyjściu: grtc.^ Niros T. (Polbal), ptnam. 
f.Ria Grandę/ łPolhoI), sow. Pcmir (N iv-fl-icnO. 
ńun, Ivan Kocdrup (Szymank.iewięzi. grec. l/yfa 
(ßaiticat, nerw. Januar Vessel (Naulica), . dun. 
Hilde (Hiehel), dun. Vesljyden (Navigator), dun.

Juliap» (Polbal).

Od własnego wysłannika
skiego, świetnego znawcy 18 wieku, dr. 
Adama Skałkowskiego. Prelegent zaczął 
od stwierdzenia, że Wybicki nie był na­
prawdę generałem. Był za to czymś wię­
cej, nadzorow7ał generałów. W konfede­
racji Earskiej, zawiązanej po jego głoś­
nym proteście przeciw wywiezieniu se­
natorów, odgrywał w randze pułkowni­
ka rolę konsyliarza, doradcy polityczne 
go i dyplomatycznego. Później, współ­
pracując nad Kooeksem Zamojskiego, 
jako namiętny publicysta walczył o za­
sadnicze ■ postępowe reformy społeczne 
w sprawach rolnych i miejskich. Publicy 
stykę tę kontynuował nawet po odrzu­
ceniu Kodeksu w płaszczyźnie literac­
kiej twórczości. Gorąco popierał rewolu­
cję ustrojową spod znaku 3-go. Maja. 
W powstaniu Kościuszkowskim pełnił w 
duchu rewolucji francuskiej funkcje swe 
go rodzaju przywódcy wychowawczo-po 
litycznego w walkach Dąbrowskiego ua 
Pomorzu. Umiał jednak pójść na kompro 
mis nawet z Sejmem Grodzieńskim dla 
ratowania kadr wojskowych Dąbrowskie 
go. Kadry te ściągnął wkrótce do Ita­
lii, pod sztandary napoleońskie.

W Legionach był Wybicki ideowo i 
politycznie właściwym wodzem. W ,,Pie 
śni Legionów”, późniejszym hymnie na­
rodowym, giosił nie tylko ideę narodo­
wego romantyzmu pod hasłem „Jeszcze 
Polska nie’ umarła, kiedy iny żyjemy". 
W dalszych słowach pieśni „Przejdziem 
Wisie, przejdziem Wartę, będziem Pola­
kami" dochodzi do głosu na wskroś rea­
listyczna zasada, że dopiero państwo­
wość prawdziwie utrwala naród, Kiedy 
Napoleon me spełniał nadziei marszu 
do Polski. Wybicki wrócił do kraju, dzia 
łai na niwie uwłaszczenia i oświaty 
chłopstwa, współpracował też z Towa­
rzystwem Przyjaciół Nauki w pruskiej 
Warszawie. Ale w r. 1807 on właśnie, 
J wiele bardziej niż Dąbrowski, dopro­
wadza do jedynego w naszej historii u- 
danego powstania w. Wielkopolsce, ot­
wierającego drogę armii napoleońskiej.

W przeciwieństwie do stającego na 
baczność służbrsty Dąbrów skiego, Wy­
bicki, ideowo wyrobiony obywatel i 
przedstawiciel narodu, umiał w pertrak- 
tac ach z Napoleonem uchwycić i za 
guzik, reprezentował też wobec niego o 
wiele większy autorytet. Zawsze nasta­
wiony na realizację nawet minimalnych 
koncepcyj pozytywnych, jeszcza w o- 
slainich latach walczyc będzie jako prze 
woriniczacy Sądu Najwyższego w ro­
syjskiej już Warszaw,e o niezależność 
polskiego sądownictwa.

Pi elekcję, śremską oparł prüf. Ska!- 
kowski na zestawieniu V, ybirtkiego z 
współczesnym mu Kościuszką. Ukazał w 
ten sposób bardzo przekonywująco, dla­
czego narosła tak imponująca legenda 
ni.okolo Kościuszki, podczas gdy tak ma 
ło znana bvła dotąd postać Wybickiego. 
Pierwszy należał do typu romantycz­
nych rycerzy bohaterów niezłomnych i 
bezkompromisowych. Drugi był /wclenni 
kiem konkretnej, organicznej pracy i 
politycznego kompromisu. W reformach 
społecznych nie-zapominał o momencie 
gospodarczym. Kościuszko, kiedy akcja 
zbiojna doznała niepowodzenia, wyje­
chał za granicę, aż w odległej Ameryce 
umiał walczyć o cudżą wolność i rozsła­
wiać imię " swej ojczyzny. Wybicki, od* 
wiclnie, nie wahał się ratować sytuacji 
w najgorszych nawet momentach i przy 
najmniejszych szansach, i z zasady 
pracować wolał dia ki-iju — w kraju, 
w konkretnej robocie na wszelkich od­
cinkach. Wybicki przechowa! w ten spo 
spb w okresie preromantyzBiu pozytyw­
ne wartości epoki oswicfc’snta, aby prze­
kazać jc bliskiemu już pokoleniu wczes­
nego pozytywizmu wielkopolskiego lat. 
czterdziestych 19 stulecia.

Referat prof. Skałkowskiego wyjaśnił 
znakomicie podstawę znaczenia jakie 
zdobył sobie wielki Pomorzanin Józef 
Wybicki w społeczeństwie ziem zachód 
nich Rzeczyjaospolitej. Wyjaśnił też nie­
zwykle trafnie aktualność jego myśli i 
czynu publicznego — dla dnia dzisiej­
szego, (em)

noMyiii dzielnym immmm
geisasstBsaß&mig
instrumenty muzyczne t sprzęt sportowy

Spcleąztństwo Wybrzeża otacza wiejsko 
■“..rcyólnji.i przy y.lązaniem. Dowodem tę­
go prręywfezon’.-. są sztandary, fundowane 
przrz mieszkańców Wybrzeża miejscowym 
pułkom. Kiedy w niedzielę 21 września zo 
fcszii '"ręczenia sztandaru Gdańskiemu Puł­
kowi Artylerii Lekkiej ulicami Gdańska ma 
szerewa'y oddziały Wojska Polskiego, że­
browe tłumy witały żołnierzy7 oklaskami i 
ent uz ja stycznym i ckrzy ka ir:.

Ni« ulcjta wątpliwości, żc społeczeństwu 
polskiemu, a zwłaszcza mieszkańcom Wy­
brzeża, nie mniej drepa cd Wojska F\ I- 
skiego jest nasra \LT.rvnaę!ra Wojenna, \l 
caici Pqpce, a szczególnie ra Wybrzeżu, 
św teżą ieszope ieSt pamięć bobaterski-jj o» 
brenv Helu, czv waik rcrzcfiyi.il przez na­
szą Marynarką Wojenną na menach i oce­
anach calcpo-śv?iita.

Dzisiaj edrodzena Mervnsrka Vv’oienna 
pełni straż na polskim Wybrzeżu od Elblą­
ga po Szczecin. Marynarze, podobnie jak 
żołnierze, nie ograniczają się jednak do 
swych wojskowych obowiązków, tec2 współ 
pracuią z ludnością cywilną w wielu dzie­
dzinach życia sjłołccznego. \a szczególne 
wyróżnienie zasługuje działalność Kół Prz- 
cv Spcłecrno.% organizowanych przez ofice­
rów i pcdciicerów Marłcami Wc.jsfSfej. Ko 
b. te

wspoipraerrią - poszcz^góhymi związkami i 
crganiB.acianul stanzęgo , społeczeństw;', 

fc-Pęwifzęclmle są Łużne zaSliß; j ofiary 
Marynarki Wojennej przy'j-ozminowywaniu 
Wybrzeża; Marynarka W ojemca rozwija rów 
nież ożywiona Izialalność na polu kultural­
nym i w dziedzinie sportu. Zespół orkiestry 
Marynarki Wojennej urządza dla ludności 
Wybrzeża bezpłatne koncertv. Mieszkańcy 
Gdyni często mieli' okazję shicha.ć tych kon­
certów na Skwerze Kościuszki. O osiągnię­
ciach morynerur' *3 pora sportowym, świsd- 
czy odniesione 
gólncpolskich 
spci'to7vych.

n:eda\vnowzwydęstwo na o- 
wójskonycit ■ mistrzostwach

7,er.pż zrezne t sp:
. .t _

rrtewe Maivnar-
VI ojennej nie posiadają jednak niezbęd­

nego do swej prący .sprzętu, t, i. wiasaych 
insV'itBn^ttow'irfnatycjrJptfh, ani sprzętu spor 
towepo. Wydaje się, że z pomocą w uz.up li­
nieniu tych braków powinno przj; jść Mary­
narce Wojennej społeczeństwo Wybrzeża. 
Dia tego występujemy z inicjatywą zbiórki 
na rzecz zaopatrzenia naszych marynarzy w 
instrumenty muzyczne i sprzęt sportowy. 
Ofiary7 na ten ceł, zarówno w gotówce, jak 

w postaci instrumentów muzycsnycli wszel 
kiego rodzaju i pomocy sportowych, będą 
id dnia ur'sicjszego przyjmowani w naszej 
redakcji.

czatą specjalną opwyjf, miedz e

swą pomorą organ'
i W. F. 

catyjną i matoi ałi
służąc 

ta erąz

Sądzimy,
wykaże swe przy 
V7ojennej szybko i rzeczowo.

społeczeństwo Wybrzeża 
iązanie do Ma: j nzrki

3

Popularny " ' .
tjD enniPa Bałtyckiego“

przynoś; dziś
3 z kolei zmmm

Przypominamy, że 2 poprzecinte 
zadania zamieściliśmy w nume­
rach 267 i 269 (do nabycia yv Ad 
minist racji naszego pisana, Gdy­
nia, Mscnvoja 9). W łych też 
numerach zamieściliśmy szcze­
gółowe warunki konkursu.

Nagrody, jakie Redakcja wy 
znaczyła za trafno rozwiązania
wynoszą: f.ttl. ,.................Ej............................. ...i.........

i 5600 it.
II — HI b(K»o zł,

IV — Vi 2000 z!.
VII - X 1099 zi.

XI — XXX cenne wydawnictwa książko.te

Przez zbUrk; złema
, Na okres od 15 października do 30 lisio 

pada zapowiedziano jesienną zbiórkę złomu. 
Będzie to zakrojona na dużą skale akcja 
społeczna, zorganizowana przez Centralę 
Złomu.

Zdajemy sobie sprawę z ważności lej 
akcji. Madly do spełnienia ogromne r.adhrue 
przy odbudowie zniszczonego wabi. Na 
wzniesienie nowych mostów, na jtcstawicnie 
nowych konstrukcji gmachów i fabryk po­
trzeba tysięjfc ton stali. Sta! wyrabiamy ze 
złemu i surówki sprowadzanej - zagrani­
cy, przy czym złom stanowi 6j prec. sto­
pu. Przed wojną mieliśmy mało złomu, spro 
itiadzaliśmy więc z zagranicy 80 proc. za- 
pfltrzfStewania. Obecnie sprowadzamy tyl­
ko około 20 tys. ton miesięcznie, resztę za­
potrzebowania pokryć musimy złomem znaj­
dującym się u nas jeszcze w wielkiej ilości. 
Odpadki złomu są niemal w każdym gospo­
darstwie domowymi, na podwórzach, pu­
stych placach miast i r.a polach. 'Fen cenny 
surowiec n;e powinien się marnować, ho 
skrzętnie zbierany zmniejszy import - z za­
granicy, za któiy musimy płacić dewizami.

Wiosenna nkcia zbiórki złomu przynio- 
_-ła 21 tys. ren złemu żelaznego i 929 ton 
metali kolorowy di. W zbiórce tej wojetf. 
gdańskie było na pierwszym miejscu. Z cyfr 
tych wynika, że społeczna akcja zbiórkowa 
przynosi przemysłów: krajowemu duże ko­
rzyści i przyczynia się do szybszej odbudo­
wy państwa. Jesienna zbiórka jest szczegól­
nie ważna, ponieważ zaczyna się obecnie 
i.ajcięższy okres dia hut, w którym ze wzglę 
du na zimowe śniegi i mrozy najtrudniej 
jest o surowiec. Toteż miesiące poprzedza 
jące zimę powinny oy: wykorzysnne na do 
starczenie hutom jak największych zapasów 
złomu.

Akcję wiosenna przeprowadzały komite­
ty wojewódzkie, które nie zostały rozwkaza- 
ne i obecnie przysfepuia ponownie do pracy. 
Komitety wojewódzkie liczą na szeroką

współpracę organizacji społetznych i mło­
dzieży. Udział r.ilodsieżr w zbiórce wiosen­
nej był wysoki. Młodzież szkolna zebrała 
ponad BO pj‘cc. ogólnej ijości złemu. Nie­
wątpliwie w akcji jesiennej wysiłek młodzie­
ży nic będzie mniejszy, lćcmitct wojewódz­
ki spodiiręjya się tai.że, że w akcji jesien- 
n°j weźmie udział harcerstwo, które nie mo 
gło uczestniczyć w zbiórce rioścnnej.

7e !\z;;IęJu na ważność akpji władze aa- 
m;n.*5trE3jnc, popieru-ilć .MO i instytucje 
społeczne ctrzvnulv instrukcje i polecenie 
od swoich zwierzchników’ by akcję zbiój-- 
kową propagoivaiy czynnie ją wspomaga­
ły, Samopomoc Cliłops.« wystoso.rała da 
śwcich placóssek specjalne okólniki.

Komitet wojewódzki apeiuje do wszyst­
kich instytuci; pai twowych, spóldiziełczycli 
i piywatnycli o zgłaszanie samochodów, 
które by mogły pabierać złom do składni­
cy. Centrala Złomu zwraca na kotety pali­
wa po 2C0 zl od każdej tonv złonu. Clu 
dzi tu pj-zede wszystkim o wykorzystanie 
samochodów, wracających .z wyjazdów bez 
ładunku. Centrala Żlomu płaci za dostar­
czony surowiec te same stavrki co w mie­
siącach wiosennych, t. zn. UDO z! za dostaj7- 
czenie toiy^- d^mu do składnicy r.-ho 400 
zł bez transportu.. (.zgj,

PüIobjv śledzi
W er.tutniej dekadzie ub. m. z połowo.^ 

dalfekomcrskiaii na merru PolnocnviiT wró­
ciły do Gdyni Synusz, Kastoria, Satumia, 
Polesie, Pokucie i in., przywożąc przeciętni- 
okclo 80 t. śledzi i około-3 do 10 t. innej 
ryby.

Irówiska śledzi znaidiija się w dalszym 
ctągii na ławicy Fiouden Ground, jednak 
ilość śledzi stopniowo się zmnieisza i śicck; 
obecnie przywożony jest mniej tłusty niż w 
początkach sezonu. (ni)

Akcja wymiany oświałowc-kiiftui ahej 
ir. edzj i'oN«a a Zw ąik em Radzieckim

Wczoraj w sali Miejskiej Rady Naro­
dowej w Gdym odbyło się pou przewodnic­
twem prez. Zakrzewskiego zebranie przed­
stawicieli instytucji' gospodarczych, polity­
cznych, czgmiizacyi społecznych orze woj­
skowych poświęcone sprawie prwpPowzdze 
nia na terenie miasta akcji wymiany kultu­
ralno - eswiatywei , między Pebką a Zw. 
Radzieckim.

ŻEGLUGA - PORTY - RYBOŁÓWSTWO
CYNK W EKSPORCIE 

JO ub. m. odeszły z Gdyhi-
2 statki szwedzkie z ładun­
kiem cynku. „ Margarethe"' 
klai ov any przez firms Rum­
mel i Rurton tsbrr.ł 219,35 t., 
a „Tj-ean“ 203 l. Klaruje 
Agmor.

PRZY AFRYKAŃSKICH 
WYBRZEŻACH 

S-s ,.Tobrukktóry 17 ub. 
rn. wyszedł z pd. wschodniego 
portu afrykańskiego Durbanu, 
około 1 hm. zawinął do Adc-nu 
(piw. Arabski).

IMPORT ŚLEDZI 
V kcńcu ub. m. do Gdvni 

przybyły dwa kutn.7 duiiskie
S 258 i S 323, przysvożąc dla 
firmy ,,Społem" śledzie w i-a- 
macli importu. Śledzie były po 
Wiane nn merzu Jolnacinj m 
i bezpośrednio z połowów do 
starczane -do GJwii. Stan rvb 
zida-rówanych w rkrztyniach 
jak i luzem jest b. dobry.

ODBUDOWA NABRZEŻY
ROP w pci'cie gdyńskim za- 

krnCzvüi v ub. m. odbudowę 
ostrogi Hąbkiej i budowę 
przepłuzenia Nabrzeża Kaszub 
iltiego, V7 odbudowie znaj

uuią się nabrzeża basenu Jach 
towego, PoltKlniowego (Śląs­
kie, Kaszubskie, AnyieKłde) i 
min. Iświa.tkowskiego (Cze­
chosłowackie).

DROTTING VICTORIA
Ostatniego dnia września 

ruch statków w porcie gdyń­
skim był niewielki. Spośród 
staików na wejściu jedynie 
prom szwedzk. miał ładunek i 
P-i'jjfzerow. ..Drottning Victo­
ria ‘ przywiózł do Gdyni 85 
pasażerów i 51,1 t. drobnicy. 
Odchodząc 1 bnr. zabrał 2 
wagons- iroeztv, 9 wagonów 
różnych ładunków wagi 94 t. 
i 47 pasażerów, v/ tym pajsoj, 
nel Duńskiego Czerwonego 
Krzyża który ouuszcza iuż 
Polskę. 7

Z ŁUPKIEM, SZAMOTO- 
AVYM DO SZWECJI 

Szwedzki żaglowiec motoro- 
wy „F.ima' zabrał 30 ub. m. 
M3 t. łupku szamotowego z 
Gdvni do Solveborg. Klaruje 
Babica.

7 RUDĄ TRANZYTOWĄ 
Szwedzki parowiec ..Ara- 

fon" zawinął 1 bm. do Gdań­
ska, 'pnrywożac transport ru

dy trsnzytowei dia Czcchosło 
wracji. Wyładowuje przy na­
brzeżu Zachodnim w basenie 
Górniczym, 3433 tony. Kła­
mie PPät jrYng.

POD PANAM SKA 1 GREC­
KĄ BANDER ^

30 v.b. m. wyszły z jtertu 
guańskieg między in. grecki 
i nanam-ki statek z ładunkn- 
m; węgl* do Belgii. Grecki 
,,N;cos -T“ zahrał ponad 8000 
t. węgla, a „Rio Grande" nod 
banderą pa-namska wyszedł z 
ładunkiem ponad 7000 t. wę­
gla. Oba statki klaruje „Pol­
bal“.

SURÓWKA fUTĄZNA 
W EKSPORCIE

Szwę-ćizki • vr~r*'ec Kina
Kul:e‘f wy■szedł 30 ub. m. z
porhi rr-1- ńtk:egn do Hałm-
str.cl z p.ort'■ a suiTĆwj '■ żelazne-i
ra05 ton). Klarcwa. 1 Po1fV>-

do Kopenhag Kii 
pater.

uje Nav -

p A I ł?*> r'V'.r-TT^J
Z GDAŃSKA 

RadzK'-ki >t P'
'"Ir“. I ;órv SR ”b. m. ••vsre:'' 
d1 pc^nT sdąń-:!;''"o, wyszlw 
zeń nazaiutrz z ładunkiem po 
nad 4000 t. nafty tranzytowej

W BASEN’E GORN'CZYM
Dla przyspieszenia robót 

przy odbudowie Nabrzeża 
Zachodnżgo w Basenie Gór- 
niesym w Gdańsku prace pro­
wadzone są na dwie znńany 
Zakończenie odbudowy planu 
ie się na koniec października.

ZMNIEJSZONY 
RUCH W PORCIE

W pc,-c;e gdańskim na po­
stoju znajdowały się 30 wrze­
śnia 54 statki. Tego dnia w7 
gc d z i n ach popołudni o wy cli
wszedł tylko 1 statek bez ła 
dunku, a nazajutrz k;,ka ró­
wnież pi-óżnych. pod banderą 
grecką, szwedzką i duńską. 
Statki na wyjść u miały ładun­
ki węgla i koksu.

USZKODZENI 1 NABRZE 
ŻY I AWARIE STATKÓW
W ub. ni. zanotowano na te 

renie portu gdyńskiego 10 wy 
naćlków uszkodzeń nabrzeży i 
2 wypadki uszkodzeń uraączeń 
•pojtewych oraz 5 awarii w 
- zasie dob-jar,ia statku do na- 
hizeży lub wychodzenia z por»' 
ta.

Krótką prelekcje na temat samej aUji 
wygłosił członek woj. zarządu Tow. Przy- 

-jaźni^Pole!«) Radzieckiej, ob. Żuk. Refe­
rent podkreśli! na wstępie., że akcja ta cno 
cśaż prawaci. >na pod kierownictwem i md 
zerem Sow. Przyjaźń- Polsko - Radzieckiej, 
jest r.jkjlą cpółnonarcrlr-wą i ten jej vriaänle 
tk.arrd.ter trz~ba r.-.it" prztdc jt.raystklm na 
uwadze.

J-tsii chodzi o schemat organizacyjny ąŁ- 
cji wyrmatiy knUtrralnci, to rozpada s-ę cna 
tal odczyfea-.-.ą, DSmowj i młodzieżową.

Zasadnicze tematy referatów, jakie kr- 
dą, wygłoszene w rtmsch tei imprezy a: 
ref. cgólr.y o Z>&, Ra. zlecklm, referaty-o pa 
ktyce gospodarczej i regrar.iczuej naszego 
wschodniego sąsiada.

Do komitetu, maiacego za z.nk- 
Ra 
ny
ni. weszli: dr j'wssey.-e (MRN) — jaKo
prz-ewoan.czący orez inko członkowie: cl 
l eper (sfery portowe), komcl. Witczak (Mi 
rynar.ra Woj.), ob. Kuzzyałowśki (kupiec- 

pas. Kos (świat pracy), ci. Kaput-1 

(Wydz. Kultury i Sztuki), prez. Biiecli 
v 4NP), cb. Kaczmaj-ek (iztemicsło), prez. 
bielawski ćsądowmciwo), red. Ulanows-ki 
(prasa), ob. Wysocki (oiąganizacje niłod- •- 
ży).

zadanie iom
R‘ r- "C-wnn.e : p rr7- p r o -,va dz en i e akcji wymia­
ny kulturalno oświatowej na terenie GJy-

Gk. jo zBŁ.owo-fow&rowa
z rlni* MO.

pszenica
żyto
jęczmień przemiałowy 
owies
«««ka pszenna 80 proc 
mĄka żytnia Ü0 proc, 
otręby pszenne 
otręby żytnie 
otręby jęczmienne 
kasza jęczmienna 70 
ziemni« ki jorltlne
siano pi asCA ana 
cebula h.vleza 
kapusta-

7’endencja spokojna

1947 roku
3.600-3,701 
2.403—2.5(53 
2.300—2 400
2.500— 2.000 
6 200—

3.500—
2,400—2.500 
2.200—2.300 
2.100—2 2CQ 
^..tOO—4 300 
6 W— '5 
r^O— 575 

3 000-3
>oo— fci:o

4954529844
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2 Lęborka, Słupska, Sławna, Kosza ima, Miasika, 
Bytowa, Kościerzyny, Kartuz, Starogardu, Tczewa, 
Kwidzynia, Sztumu, Malborka, i Elbląga

TĘCZA MAD TCZEWEM
amBurameuMwuiigBe

TCZFW (ej). Tegoroczne święto spól 
dzielczości w Tczewie, którego orgam- 
zacją kierował prezes Rady Pow. Zw. 
Zaw., Dziadecki, wypadło imponująco.

Na pl. Wolności zgromadziły się ty­
sięczne rzesze młodzieży szkolnej, har­
cerstwa, OM TUR, ZWM i dorosłych- 
Nad zgromadzonymi wyrastał las sztan­
darów i transparentów spółdzielczych 
Do zebranych przemówił piof. Guzuiski, 
wyjaśniając znaczenie ruchu spółdziel­
czego w Polsce Ludowej.

W defiladzie, która przeciągnęła uli­
cami miasta, z orkiestrą ZZK na czele, 
ogromne zainteresowanie budziły pomy­
słowo dekorowane wozy,' ilustrujące do­
robek poszczególnych dziaiów spółdziel­
czości.

W ramach święta odbył się mecz pił­
karski między Spółdzielczym Klubem 
Sportowym „Wisła", mistrzem klubów

spółdzielczych w Połsce, a „Gedanią" 
zakończony zwycięstwem „Wisły" w sto 
sunku 5:0.

O godz. 18-ej odbyła się akademia, 
którą zagaił podinsp. szk. W. Baia, pro­
gram zaś wypełniły zespoły szkół po­
wszechnych Nr. 1 i Nr. 6, Liceum Han­
dlowe. OM TUR, ZWM i orkiestra pod 
"batutą kapelmistrza Lesińskiego.

PIĘKNY PRZYKŁAD
Z okazji „Święta Spółdzielczości" za 

rząd .Spółdzielni Mleczarskiej w Pelpli­
nie ofiarował po iOOO zł. na pomoce na­
ukowe 24 szkołom powszechnym z te­
renu gminy Pelplin, Rudno i Morzesz­
czyn.

Ludność z tych gmin dostarcza mle­
ko do Spółdzielni w Pelplinie, która tą 
drogą podkreśliła swój życzliwy stosu­
nek do potrzeb młodzieży szkolnej.

„Dzień Spółdzielczości*4
mes fü©c;#<ea&’tfsj

STAROGARD (ik). Tegoroczny 
„Dzień Spółdzielczości" w Starogardzie 
miał o .Hele bogatsze „oblicze" od dnia 
spółdzielczości w ubiegłym roku. O ile 
w tamtym dniu wzięło udział tylko kil­
ka firm starogardzkich, to w tegorocz­
nym ..Dniu Spółdzielczości" nie zabrak­
ła żadnej spółdzielni ani żadnej insty­
tucji, ściśle ze spółdzielnią związanej.

W eobotę, dnia 27 września, pięknie 
udekorowane samochody instytucji pro­
pagowały długotrwałą defiladą uliczną 
ideę spółdzielczą, Barwne napisy gło­
siły, do której firmy należy samochód i 
jaką gałęzią gospodanci zajmuje się da­
na instytucja.

W niedzielę rano wszelkie załogi spół 
dziełcze, fabryczne i kupieckie udały się 
do kościoła na uroczyste nabożeństwo, 
którym zapoczątkowali swoje doroczne 
święto. Po nabożeństwie odbyła się na 
rynku akademia, którą zagaił prezes 
Spółdzielni Spożywców, Czesław Dawlc- 
ki, witając przedstawicieli władz i urzę­
dów ze starostą Ziółkowskim i burmi­
strzem Kolaczykiem na czele. Program 
akademii był bardzo bogaty: Chór gfm
nazjalny wykonał na głosy „Hymn Spół­
dzielczy", po czym nastąpiła deklama­
cja uczennicą^ gimn. Dawickiej Zastęp­
ca kier. Oddziału „Społem", Kopeć, wy­
głosił przemówienie na temat idei spół­
dzielczej, jej dotychczasowego dorobku 
i planu, trzyletniego. Następnie przema­
wiali! starosta Ziółkowski, omawiając 
wystawę Samopomocy Chłopskiej na ryn 
ku, prezes P.R.N. Toruniak, prezes Zw. 
Zatv. Wiliński i prezeska Ligi Kobiet Bą- 
kiewiczowa. Podczas uroczystości i de

filady na rynku przygrywała orkiestra 
cięta miejska.

W ciągu dnia sobotniego nastąpiło 
otwarcie dwóch nowych sklepów spo­
żywczych: jednego ąv domu p. Gusmana 
(narożnik Hallera i gen. Sikorskiego), 
tu igiego przy ul. Kościuszki (poza ul. 
Pciplińską). Spółdzielnia ta liczy obec­
nie w Starogardzie dziewięć sklepów z 
artykułami spożywczymi.

Wypadu dodać, że Młyny „Społem", 
które brały udział w obchodzie z sym­
bolicznym wiatrakiem, obładowanym mą 
ka szykują w niedalekiej przyszłości 
miłą niespodziankę nie tylko społeczeń­
stwu Kociewia, ale całej Polski, przez 
uruchomienie przedwojennej wytwórni 

zdrowotnego razowca pod nazwą „Stein­
metz". Fabryczka ta jest już na ukończę 
niu.

W POWIECI1.
„Dzień Spółdzielczości" obchodzony 

byf uroczyście nie tylko w Starogardzie, 
ale również w szeregu miejscowości na 
terenie powiatu.

Na akademii, poświęconej spółdziel­
czości w Zblewie przemawiał sekretarz 
Rody Oddziału Brzozowski. W Kalis- 
kach przemawiał Czesław Duwicki, pre­
zes Spółdzielni Spożywców ze Starogar­
du, v. Skórczu p. Dielczewski, w Lubi­
chowie p. Lociański i w Osieczno] p. 
Potasznik, Wszyscy prelegenci byli ze 
Starogardu. W Kaliskach spółdzielcy 
ofiarowali miejscowemu ^cier. szkoły 
czek, opiewający na 8 tys. zł., która to 
suma przeznaczona będzie na zakup po­
trzeb szkolnych i pomocy naukowych.

wadzki w imieniu Sam. Chłopskiej i po­
seł Sakowski w imieniu Marszałka Sej­
mu.

Po przemówieniach i deklamacjach 
dzieci z przedszkola nastąpiło oficjalne 
otwarcie wytwórni i demonstrowanie 
będących w ruchu maszyn.

Iluminacja 
w Koszalinie

KOSZALIN (ek). .Dzień Spółdziel­
czości” obchodzono tu nader uroczyście. 
Miasto przybrało odświętną szatę. Wy­
stawą- sklepów iluminowano różnokolo­
rowym światłem, domy przybrano fla­
gami narodowymi i emblematami spół­
dzielczymi. Sprzed lokalu sklepu spół­
dzielczego „Pionier" wyruszył długi po­
chód organizacji politycznych i społecz­
no-gospodarczych na nabożeństwo, po 

którym odbyła się defilada, wieczorem 
zaś w sali Teatru Miejskiego uroczysta 
akademia.

LĘBORK (ip). „Dzień Spółdzielczo-j formę realną jeszcze na jednym odcin- 
ści" rozpoczął się tu zbiórką przedsta- ku życia gospodarczego. Placówka ta 
wicieli wszystkich spółdzielni, organiza- jwiadczy o tęzyźnio ducha chłopa poi-

i i AinliHm-zriTW-il-, UTAiełza TVł JnH'jio’izz Ar,)z f 7 Irnlnl ....tai: A_____ 7 A.cji oplitycznych, wojska, młodzieży Oiaz 
tłumnie zebranego społeczeństwa r.a pla 
cu Wolności.

Stamtąd wszyscy w pochodzie udali 
się na uroczystą mszę św„ potem do lo­
kalu Stronnictwa Ludowego .ia akade­
mię. Reterat na temat spółdzielczości 
wygłosił p. Wolicki, następnie kaóltóe 
przemówienie starosta lęborski. Kulmi­
nacyjnym punktem było wręczenie na­
gród kierownikom sklepów spółdziel­

czych, którzy zdobyli nagrody w kon­
kursie czystości i estetyki sklepów. I-ą 
nagrodę zdobył sklep spółdzielni „Zgo­
da" — kierowniczka p. Gołębiowska. 
II-ą Samopomoc Chłopska — p. Kruczko 
wsio Ill-ą Spółdz. Wojskowa —■ p. Ka­
czor. Po części oficjalnej nastąpiła część 
artystyczna, w której popisywał się chór 
Gimnazjum i Liceum im. Żeromskiego 
pod kierunkiem prof. Mowińskiego i 

uczennica w popisach tanecznych układu 
p. Gięboszowej.

Następnie wszyscy zebrani na aka­
demii obywatele zostali etapami prze­
wiezieni ciężarowymi samochodami do 
Nowej-Wsi, o trzy km. od Lęborka, 
gdzie tego dnia odbyło się otwarcie

PIERWSZEJ NA POMORZU WYTWOR­
NI WOZÓW

Dzięki inicjatywie Samop. Chłopskiej 
garstka ludzi — „szaleńców" zdawało­
by się na pierwszy rzut oka — dokona­
ła rzeczy, jeżeli chodzi o skalę ogólno- 
peństwową może niewielkiej, aie w skali 
powiatowej bardzo dużej, W ciągu krót 
kiego okresu czasu zmontowano warsztat 
pracy, który będzie przykładem, co mr­
ze wą-dać silna wola i zbiorowy v. y si­
le k.

Obecni na otwarciu byli: w zastęp- 
s'wie Marszałka Sejmu poseł Sakowski, 
wicestarosta morski Gimpel, starosta 
Trapszo i ąyiccstarosta Mowiński w za­
stępstwie wojewody p. Prokopczuk, dyr. 
„Społem" Szeiiga, prezes S.L. tohorecki, 
przedstawiciele Zw. Rew. Spółdzielni Lu 
bowicki, Samopomocą' Chłopskiej inż. 
Szymelis, Wojska Polskiego por. Potaj- 
czuk.

Uroczystość zagaił prezes Pohoreck 
oddając głos staroście Trapszó, który 
podkreślił w krótkim przemówieniu, że 
otwarcie wytwórni wozów jest dowo- 
deg, ji aggjto fcpCiqaisicaam jvzxSIäiR

Zatarasowana uli ca
KOSZALIN (ek). Staraniem Zarządu 

Miejskiego przeprowadzona została roz­
biórka narożnego domu przy ul Estko- 
wskiego. Gruzy wywieziono na plac, 
gdzie w przyszłości staną hale targowe, 
a żelazne wiozan!a domu pozostawiono 
na środku jezdni ku utrapieniu publicz­
ności, która, przechodząc o zmierzchu, 
iatwo może sobie tu połamać ręce i no­
gi. Należałoby tę niepotrzebną zupeł 
nie przeszkodę czym prędzej usunąć.

Satyrycy radiowi 
w KeszaSänio

KOSZALIN (ek). Znani satyrycy ia- 
d;oąvi_: Chmurkowska, Olsza i Łuczaj, wy 
stąpili 29 ub. m. ąv sali Teatru Miejskie­
go z repertuarem, pełnym humoru i sa­
tyny, zdobywając sobie uznanie tutej­
szej publiczności.

«Po-gram faszystów*
KOSZALIN (ek). Staraniem Koła 

Dramatycznego M.O. w Koszalinie ode­
grane zostało w dniu 27 września w S"a 
nowie, w sali „Pod lipom.przedstawię 
nie w trzech odsłonach: „Gtunwąld", 
„Pogrom faszystów” i „Wojsko Polskie 
w Związku Radzieckim”. Dochód z lej 
imprezy przeznaczono na kupno książek 
do biblioteki pow-iatowej i na odbudowę 
W arszawy.

\N sprawie marży 
zarobkowe; kunca

KOSZALIN (ek). W dniu 29 wrześ­
nia odbyło się w sali nad kinem „Polo­
nia" zebranie Zrzeszenia Kupców i Prze­
mysłowców, na którym szeroko dysku­
towano na temat koncesjonowania han-

»Kąpiersku aez samochodów«
na Mierzei Wi.śidiiej

ELBLĄG (cm). Najulubieńszym miej 
sre-m wypoczykowynn przedwojennych 
mieszkańców Pomorza Wschodniego by­
ła miejscowość kąpieliskowa Łysa Góra, 
nazywana obecnie również Krynicą Mor 
ską.

Osada powstała w roku 1424. Za 
dawnych czasów polskich Łysa Góra, 
jak i cała Mierzeja, należała do miasta 
Gdańska. Przeszło 400 lat miejscowość 
była zamieszkana wyłącznie przez ry­
baków. Okres rozwoju osady i jej póź­
niejszy rozrost do roli kąpieliska datuje 
się od 1841 r., od uruchomienia stałej 
komunikacji ąvodnej m ędzy Królewcem 
i Elblągiem. W trzydzieści lat potem 
zawiązuje się towarzystwo akcyjne dia 
budowy w Łysej Górze kąpielisku wy­
poczynkowego Mimo niewielkiej liczby 
stałych mieszkańców, sięgającej przed 
wojną 1000 osób, Łysa Góra przeżyw a- 
ła najwyższy okres dobrej koniunktury, 
jako ośrodek wypoczynkowy mieszczan 
elbląskich i gości z dalszych terenów b. 
Rzeszy.

Pożoga wojenna niemal całkowicie 
zniszczyła tę miejscowość kąpielisko­

wą. Dotąd, ze względu na Ludne warun 
ki osadnicze i komunikacyjne, Łysa Gó 
r3 była również tylko ośrodkiem rybac­
kim. Naturalne jednak ciążenie ku mo­
rzu nie tądko po jego bogaccwo, aie po 
jego walory zdrowotno-wypo^zynkowe 
przywraca powoli Łysej Górze jej da­
wną rolę. Mierzeja, szczególnie na od 
cinku toj miejscowości, nęci ponownie 
swym urokiem, ciszą i odrębnością.

Polskie Towarzystwo Krajoznawcze, 
Oddział w Elblągu, wystąpiło z wnios­
kiem o uznanie Mierzei Wiślanej za swa 
go rodzaju rezerwat turystyczny i zam­
knięcie jej dla ruchu samochodowego. 
Już przed wojną propagowali Niemcy w 
stosunku do Łysej Góry (Kahlberg) ha­
sło: „Kąpielisko bez samochodów". Wy­
daje się, że, posiadając wiele miejsco­
wości nadmorskich, dostępnych dla ru­
chu samochodowego, nie zrobimy niko­
mu krzywdy, zabezpieczając od zgiełku 
samochodowego ten drugi niejako re­
zerwat turystyki morskiej, jakim jest 
po Mierzei Helskiej — Mierzeja Wiśla­
na. ,

Dojazd do miejscowości, na tych 
mierzejach położonych, odbywać się po­
winien w zasadzie wodą, co zapewnia 
obecnie regularna komunikacja statków 
Żeglugi Polskiej między Elblągiem, Ły­
są Górą i Tolkmickiem, jak i Żeglugi 
Gdańskiej między Gdańskiem, Sopotem, 
Gdynią i Helem. Ponadto kolejowe po­
łączenie wąskotorowe z Łysą Górą ma 
być odbudowane już w przyszłym roku. 
W ten sposób zapewni się turystom i 
miejscowym mieszkańcom komunikację 
stałą, tanią i dogodną, zabezpieczając 
urok Mierzei od ujemnych skutków na­
gromadzenia większej ilości samocho­
dów. I wydaje się, że znacznie lepiej 
wcześniej nie dopuszczać, niż potem co­
fać prawo dojazdu do tych uroczych — 
właśnie swą ciszą i odrębnością od in­
nych kąpielisk miejscowości na Wybrze 
żu Wschodnim

feeifcii dokształcanie
ifsłodzisśy i d©r®słs?m!

LĘBORK (ip). W roku ubiegłym zorga­
nizowany został kurs w zakresie szkoły 
średniej dla dorosłych — w Lęborku. Ku­
ratorium O. S. G. opłacało godziny nad'- 
łiczbowe d!a wykładowców. Nie chciano u- 
pańslwowić tych Kursów ze względu r.a to, 
że nie było wszystkich kolejnych seme­
strów.

skiego. Z kolei przemawiali por. Za- diu i marży zarobkowej

Kradzież się nie udała
KOSZALIN (ek). Niewykryci dotąd | cira przy ul, Gnieźnieńskiej 13 z zamia-
fiwrv Hnstalł Clł* nr! Cłrnnw nnriurń- ' ram ekrnijnrmi z> macłtrmr c7PWClfiöl i fn-sprawcy dostali się od strony podwó 

rza do warsztatu szewskiego J, Gawry-

Starogardzkie mecze
STAROGARD (,k). W nicdzhlę, dniś 

28 września rb , odbył się na boisku miej­
skim mecz piłki nożne pomiędzy i drużyna 
KS „Lcchia" z i laiborSa a. I drużyną KŚ 
„Wierzyca przy PMS w Starogardzie. Mecz 
zakończył się w stosunku 6:t m korzyść 
gospcdaizy. Bramki ze strony „Wierzycy 
wbili: L:cau trzy. Przydrożny jedną, Ml- 
szewski A. jedną, Derda B, jedną. Gra by­
ła bardzo interesująca.

Mecz Harcerskiego Klubu Sportowego 
(IIKS) ze Starogardu, który miJ sic odbyć 
na boisku miejskim z \’v KS z Gdańska, wv 
Srała miejscowa draż-, na walkowerem. Dru­
żyno* gości nic stawił* s ę r.a boisku.

Po meczu z „L-rchią“ malborską, nastą 
pił mecz piłki nożnif pomiędzy II drużyną 
IIKS a II drrtż' . i „Wie-trycy'1. Gra za­
kończyła się wvgrana HKS-ii w stosunku 
3 :2.

Przeszkolenie 
partyjne w PPS

STAROGARD (ik). W ostatnich dn. 
września rozpoczęło s-.ę w Staiogardzie 
zapowiedziane przeszkolenie partyjne 
członków PPS, któremu poddanych zo­
stało w pierwszym turnusie I20u osób 
Wykłady odbywają się we wtorki, śro­
dy i czwartki na przestrzeni dwóch ty­
godni, obejmując ogółem JO lekcji Sa- 
.e wykłaaOWe znajdują się w srl Re­
stauracji Obywatelskiej — u więźniów 
Politycznych, w świetlicy Fabryki Obu­
wia nr 1 oraz w salce konferencyjnej w 
Starostwie. Wykładowcy rekrutują się 
ze świata nedaflogń aiega Zainteręsc-
wat^e yrxmtväi. ^

rem skradzenia maszyny szewskiej i to 
weru. Po wejściu do warsztatu zapalili 
światło elektryczne, a okno zasłonili ko 
cem. Zachowali się przy tym jednak 
tak głośno, że zbudzili służącą Gawry- 
cha, która w pobliżu warszta 
tu zauważyła osobnika w mundurze. 
Zbudziła natychmiast gospodarza, który 
wybiegi na uiicę i wszczął głośny alarm, 
płosząc lym złodziei, którzy zdążyli w 
międzyczasie wynieść łup do tylnej ora­
my podwórka, lecz tam go porzucili i 
zbiegli w niewiadomym kierunku.

Zebranie aktywy PPR
KOSZA.LIN (ek). W sali posiedzeń 

Kom. Pow. PPR odbyła się odprawa ak- 
lywu partyjnego PPR. Zebranie zagaił 
I sekretarz WK PPR, Stettin Różański, 
witając przybyłego posia Dąbrowirza, 
który następnie wygłosił dłuższy reie- 
rat ideowo-polityczny.

Z elblopkiego Komitetu 
Odbudowy Mfarszuw y

ELBLĄG (cm). W dniu 27 wrześrńa 
w sali Miejskiej Rady Narodowej odbiło 
się nadzwyczajne posiedzenie M:ejskiegö 
Obywatelskiego Komitc-tu Odbudowy War­
szawy. Na posiedzeniu omówiono sprawę 
cbjęcia akcją Komitetu rolników miasta i 
powiatu elbląskiego.

mmi

Wznowienie 
czwertkowych odczytów

STAROGARD (ik). Przerwar e pod 
koniec wiosny w roku bież. czwartko­
we odczyty, zostały obecnie na nowo 
podjęte w czwartek, dnia 25 września. 
Cykl odczytów zainaugurował inż. Bart­
nicki członek S. D„ w salce świetlicy 
PMS przy ul. Rycerskiej 3. Tematem wy 
kładu była „naukowa organizacja pra­
cy", której ideą jest — przy minimum 
wysiłku osiągnąć maksimum wydajno­
ści.

Odczyty czwartkową wygłaszano bę­
dą podobnie jak w poprzednim sezonie 
Zimowym, w świetlicy PMS bezpłatnie 
dla wszystkich.

M'S)4 W SnrjHirt BiłPO
STAROGARD (ik). Na ostatnim piąt 

kowym targu cena masła wyniosła 330 
zł. z-n funt,- czyi! 660 łł za kiło. Na po­
przednich targach były nawet jaszcze 
„lepsze" ceny. Mieszkańcy Starogardu 
zastanawiają się nad przyczyną tego sta 
nu rzeczy. Wiadomo, że masło na Wy­
brzeżu jest tańsze. czym tkwi przy-

•a Ph

term- iiowo 
fachowo

NAJKORZYSTNIEJ
■BWtf.wjg.jmŁłm lamauKB!. naamansaBi

W roku bieżącym szkoła została z dniem 
3 września uruchomiona. Utworzono 7 se­
mestrów, uczniów — 173, I-y semestr pod­
wójny. Młodzież przeważnie rekrutuje się 
z warstwy robotniczo - chłopskiej i inteli­
gencji pracującej.

Wydział IV Kuratorium OSG odmówił 
jednak w tym roku pomocy finansowej 
W tym wypadku szkołę należałoby znmlmąć, 
pozbawiając młodzież możliwości dalszego 
dokształcania się, W dzisiejszej Polsce De­
mokratyczne], kiedy jednym z głównych 
haseł jest „Oświata dla ludu", jest to rzecz 
niedopuszczalna. Ludziom, ktörzv chcą po­
szerz! ć swój poziom intelektualny, należy 
pomóc tym bardziej, że większość tych 
osób, są to ludzie biedni, w wiciu wypad­
kach obarczeni dużymi rodź „ami, którzy 
nie mogą prywatnie opłacać szkoły.

Władze szkolne powinny wniknąć w tę 
sytuację i znaleźć odpowiednie fundusze, 
aby umożliwić dokształcanie osiedlającej się 
na Ziemiach Odzyskanych młodzieży i do­
rosłym,

U
ivyfccnn

'* ir
DRUKARNIA
Spółdr. Wydawniczej

„czytelnik*
Gdynia, Mściwoja nr 7

Fatalne seferzente
ELBLĄG (cm). W dniu 26 wrzesnfa na 

placu Wolności nastąpiło zderzenie moto­
cykla, prowadzonego przez mieszkańca wsj 
jcdlowo, Copcra, z samochodem ciężaro* 
wvm Wydz-ału Technicznego. Mott cyklista 
doznał złamania ręki i nogi.

Przyczyną wypadku była szybka jazda 
motocyklisty’ oraz nlefunkcjonowanie tyl4 
nego hamulca w motocyklu. Ofiarę wy­
padku przewieziono do Szpitala MiejsióegOj

Walne zebranie li. wieźaibw polii/iZBjtk f
SŁUPSK (n). W niedzielę- dnia 12 paź­

dziernika 1947 r. odbędzie się w sali kon­
ferencyjnej MRN w Ratuszu ealne zebra­
nie Polskiego Związku b. Więźniów Poli­
tycznych Kolo Słupsk z wyborem nowych' 
1'ładz Kola. Zebranie rozpocznie się w 
| ierwszym terminie o godz. 14, w drugim 
(bez względu na h’czbe obecnych) o godz. 
14,30. Obecność wszystkich członków ot> 
wiązkowa. -,,aj y y.

Pa!o, si«* pokłady torfu
KOSZALIN (ek). W Zwierzewie ko­

ło Koszalina palą się pokłady torfu na 
yn zestrzeni 1 ha. Przyczyną^ pożaru by­
ło pozostawienie przez dzieci, pa -i,ce by 
dlo, niezgaszonego ogniska. *

wrezr/wf 
zuchwałego złodzieja

KOSZALIN (ek). Do młyna p. Kro- 
pnezka w Nowym Seceminie, koło Sta­
nowa, wkradł się w nocy przez wybicie 
okna jakiś osobnik, którego łupom były 
pasy transmisyjne. Pociął on je i seno- 
wał do przygotowanego worka. Psy — 
wierne stróż« człowieka — czując obec­
ność niepożądanego gościa, ujadały do 
tego stopnia, iż zbudziły gospodaiza, 

który wespół z bratm-n swoim udał się 
na zbadanie podwórka. Zauważywszy 
wybite okno w młynie, gospodarz do­
myślił się, iż zaicradł się tam złodziej. 
Włamywacz posłyszał kroki i zaczaił 
się przy drzwiach. Skoro młynarz z

czyna Mgo, iż starogardziaiue muszą pia bratem weszli do środka, zł Jzit, lakimś 
lH*c wygórowaną oms. Jjbydwóch i

zbiegł, zostawiając swój łup na miejscu. 
Został jednak rozpoznany.

Wkrótce powiadomiono Milicję, w 
Seceminie, która natychmiast udam się 
w jiościg za złodziejem i znalazła go 
spokojnie śpiącego po nieudanej wypra­
wie w domu. Stanisław Jankowski z 
Karniszev/ic, wzięty w krzyżowy ogień 
pytań, przyznał się do włamania z za­
miarem kradzieży pasów transmisyjnych. 
Powędrował więc do tymczasowego are 
szlu M.O w Secenrnie.

Po kilkudniowym siedzeniu w- łamał 
kraty' i zbiegł w niewiadomym kierun­
ku. Pościg za zuchwałym -włamywa' 
rzem trwa.
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Ogłoszenie o przetargu
Ninie fszyjn ogłuszam prze ta rg nieograniczonv 
na roboty remcmiowe budynków Rzeźni Miejskiej w Gd,}ni. 
bliższe informacje otrzvmac można v.r bmrze Zarządu Miuj- 

<T -e'.ro, pokój \r 101 od gorl/iny O — 13-e* gdzif również otrzy­
mać można za zwrotem kosztów podkładki IcofcZW^rSoWe oraz 
zapoznać się z ogólnymi warunkami.

bertv można składać na poszczególne roboty instalacyine 
i in o wymienione w kosztorysie. W ofercie należy podać oho- 

;zkov,’o termin wykonania roRót, który będzie obowiązywać 
iW.y zc.v. arcio umowy.

Oferty w zalakowanych k, pertach, z napisem „Oferta na 
onanie robót...“ bez żadnych znaków firmowych — należy 

kulać na całość robót lub poszczeg. rodzaj" robót do skrzyń- 
^ ofertowe i w gmachu Znrzeda Mioiskicgo obok informatora do
0 a !0 października 1947 roku godz. 10-ej.

Otwarcie ofert nasłani tegoż dnia o godz. 10.15 w gmachu
1 ’z ulu Miejskiego pokój \r 90.

i )o oferty należy dołączyć kwit na złożone wadium w wy- 
r-.i.oifl 2 proc. od oferowanej sumy oraz odpis urzędowego de- 
v ulu rejestracyjnego na prawo wykonywania zawodu.

Zastrzegam sobie prawo dowolnego wyboru oferenta, unię»
' mienie przetargu ez podania tK>Y’ od ów oraz częściowego 
: ~ nenia w ykonania robót wyszceególnionycli w kosztorysie.

Prezydent Miasta
Ml > v (U, Zakrzewski)

Przetarg nieograniczony nr 124
Bi iro Odbudowy Portów w Szczecinie, ul. ja^ka Yalczca - 

skiego 54 or łasz« przetarg' nieograniczony na:
commit bud v?’Vy głównego Chłodni Rybnej na Łasstowni w
P«*rci» Centralnym.
W szelk ie inf ormacjc oraz formularze i ślepe kosztorysy o- 

trzy mcc można za zwrotom kosztów włe^nydb w Biurze Odbu­
dowy ‘ortów,- is Szczecioie, ul. lacka Malczewskiego 34 do d ti.a 
14 j aźd.zwrnita 1947 roku do godz. 13-ej.

O. er ty zalakowane bez fii*Ńv z napisani jak wyże i podano 
nalc"v składać w 13. O. P. ni 1- Me!czowskiT,4 — II pięiro 
do ilniu 15 naźd ernika 1947 roku dn godz. 11-ej.

Otwarcie ofert nastąpi w doili 15 naźcizieridka 047 reku 
o godzinie 12-ej w- Biurze Odbudowy Portów, ul, J. Malczew­
skiego .34 — I piętro,

1 )n ofefltv nsleży dołączyć ?• \ it kasv ??. O, 1 Szczecin na 
wpłarom wadiom przetargowe w wy solinjc i 2 prec. sumy ofero­
wane i. Zezwala sir równie na zlośenie wadium w postaci arwa- 
rauej i bank orce j lub powolafue c1 ■1 na należności v B O P — 
Szcż - n — '’f'wviadc gone prze' (tridział łiuan«. - Budżetowy.

Biuro Odbudowy Bortów w Szczecinie zastrzcfflr sobie pia- 
v-o ■. , boru clns!a_y-ey bab fci’Jied"ie.bift1rcy bez w zeit;du na cenę, 

o podziela robofv między pcwzczc;pW> ch oferentów- oraz 
o uznania, że przetarg nie da1 dndntnipc-o wyniku.

Biuro Odbudowy' Portów1 
k yy Szczecinie

Przetarg nr IV-1-47
Oddział Drogowy P. K. P. Gdańsk ogłasza przetarg na wg 

konanie:
1) fundamentu pod wagę wagonową im st. Gdańsk - Nowy 

Port,
2) roboty dekarskie na budynku parowozowni oraz budyn­

kach administracy jnych i gosp ndarczyc’-, przyległych do 
Parowozowni Gdańsk Południe.

Podkładki przetargowe odebrać można w gmachu Oddziału 
Drogowego Gdansk — biuro techniczne, pokój N.r 1 za opiatą 
50 złotych.

Oferty- należy składać pod powyższym adresem w .biurze 
technicznym do skrzynki ofertowej w zalakowanych koper ach 
z namsem „Oferta, do przetargu Nr IA' l-4r.

Wadii>m w v ysokości 2 proc oferowane,' ■"unv należy w pła­
cić do kosy- Stacyjnej, a kwil zn!ącz\e do złożonej oferty.

Otw arcie ofert nastąpi dnia S paździ"‘ha 1947 roku o godz 
i O-ej w biurze technicznym Oddziału Drogowego, pokój Nr I.

Oddział Drogowy zastrzega «obie pławo dowolnego wyboru 
oferenta względnie unieważnienia przetargu be,: j:udania przy­
czyn.
3119-K Naczelnik Odd/' N Drogowego

C entrala Zaopatrzenia Materiałowego Przemysłu Włókien. 
niczego ogła.,za przetarg nieograniczony na

wykonanie i dostawę 2.5G0 sztuk beczek Irewirnnych do 
przewozu wapna chlorowanego o poj. 100 kg i 840 szt. be­
czek drewnianych o pojemności 3PG kg.
Beczki winnv być wykonane dokładnie i szczelnie, z drzewa 

iglastego z czterema obręczami z bednarki.
Oferty zawierające d ikłatlny opis teehniczn- oraz wymiary 

beezek z nonunion cen jednostkowych, wnmnköw i terminu do­
stawy, nc.Dżr przcs‘ać w zalakowan\ cli kopertach, nicopairzo- 
«yeli żadnymi znakami firmowymi* jedyni' z napisem „Oferta 
na beczki drewniane“ do Centrali /nopal rzema Materiałowego 
Przemyślu W’łókieimiczcgo —• Biuro Zakupów- Wolnorynkowych 
— łódź, ul. 6-go Sieronia Nr 4 nok. 26 dn godg. 12-ej dnia 15-go 
października 1947 roku, po czyni uasiąpi Komisyjne otwarcie 
ofert.

Centrala zastrzega sobie prawo dowolnego w\boru oferenta 
niezależnie cci offerownne j ceny, ,jak również unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn i ponoszenia z lego tytułu ) a - 
kidhknlwick odszkodowań. 3190 K

Ogłoszenie o przetargu
Pa lisi

r tuk
.zisko obywatela polskiego GRY 
M’icofja, syna Aadrze;* i Ann

GRY- 
Annv

domu Oiarvtoniuk, urodź, dnia 2. 4. 
1013 r. w zabłocili, pnw. Biała Podlaska, 
zjLi.esr-'ke'coo w Gdańsku-Wrzesrczu, 
p:zy ul. Ccaży:iv 12, rosiało zmienione 
m nazv/i.:-;o GRANK:KI mocą orzecze- 
»•> Urzędu Wojewódzkiego Gdańskie- 
r o 7 dni.1 ?6 '-mima 1347 r. Nr AR 
J;1 3-1!'- 47. r-Mi-ia cizwitka rozcią­
ga s'ę rów.ici nn ;.—a Inę Wandę-Jó- 
zalc z ri. 'iend'-r crock. 13. 3. 1323 r. w 

-ailutóoną dnia 25. 4 J943 r.
2272-kl

Za WOJEWODĘ 
(D- ,1. Kochańska)

v7-z Naczelnik Wydziału

w J

1 ! A T 1? V
ÄIir.’STil. W’t-^zczr **ł a li

C nv e r t c k — qodz.’na i9.CO — Koms-d'a 
Marivaux ..Pr^viiÄU Osobliwa" ( Druęia pu- 
łepha mltoici”)

RKPFMTKAr; KIN
GDYNIA — . Kino ;neŁ7/nne
GDYN/A — , ,A'lani —Rodzina Arlemonowvch 
GDYNIA - Dum MarvftMkl Woj - 

..Urwis (javrochö".
CłRAF.;>WEK — „Fala" Zioła mst.ka 
CU\'LON?IA — ,,Pi’omieu“ — Przycjoda Nasre* 

dina
OLIWA — ,.Polonia” — ..Trlr.-nf Miodowi” 
SOPOT — (1lło!onia'’ — Admirał Nachimow 
SO®OT — ,rBałfvk” — Kino nlrczyimo. 
WRZESZCZ — . Bajka" — „,M;.ł0*ć na Ukaj- 

stwo”
WRZESZCZ — ,,Capitol” — Złote wrota 
GDAŃSK —- ,, Świat owi d*r — 7 zasłona 
WEJHEROWO - ,,Sw t” — , Serenada w d.Mi- 

nie siońra ',
PUCK — „M?wa ’ — Dusto n'.rujcrzm’c’i.'?
TCZEW — ,.Wisla” — ..Eohatarki Pacyt:ku 
STAROGARD — ,,Polonia" — Kino n’prrynnc. 
BIAŁOGARD — ..Bałtyk" .5 Tuchów". 
SZCZECINEK — „Wolność” ~ P nnna b^z pooflgu 
KOSZALIN — „Polonia" _ Knock-onl.
KARTUZY —• ..Kas?ub” Nier7ynne 
LĘBORK — , Fregata” — ,,Ka granicy”.
SŁUPSK — ..Pclonia” — „Nauczycislka o-nvi 

się".
KOŚCIERZYNA — ,,Bałtyk” — Ostatnia svoti»?

W r wińsku r. odbywa la rym s> Fcsliwplcm Fil- 
roowym w klnie , AHanHc*’ — Gdyni« i ,,P«jIo- 
nla'‘ — Sopot — wyświcPąił'» s'* citrry seanse 

o godz. U, 16, 13, 23.

Najiyisku cbyvrulela polskiego BARA 
N1A Henryke-Romana, svna Jar.a i Zo­
fii z domu Wojciechowska, urodź. 9 8. 
132G r. w Wołajowicach, noiv. Hrubie- 
E7ćw, zamiesz’<a:ego v/ Gdańsku Wrze­
szczu przy ul. (Cręt.ei 8 zostało zmienio­
no n« caavKsko SĄC Z7'ŃSK! Iborą orze­
czenia Urzędu Wojewódzkiego Gdań- 
sk’eno z dnia 27 września 1947 r. Nr 
AF III —3-161-47 r. 0667

Zn WOJEWODĘ 
(Br. .1. Kochańska) 

w-z Naczelnik Wy działu

ihrmw t rr/.ą'l Bepatrispyj ny. — WdjewÖdzki Ocldz'nt 
w -Sopocie, ul. kościiiff/.ki 22—24 ogłasza niniejszym przetarg 
nieograniczony na

remont bnrzn-ey koh jo'.vf i, slonowincej własność P. U. E 
w G(B ni nn Gwibówku.
Oferty w zalakowane i kooereie z napisem „Oferta na remont 

1)0 czr.ies- kolejowej“ — składać należv do dnia 10 października 
1047 roku godz. 10-ej w Referacie leehnicznym, gdzie można 
również otrzymać za zv. rotem kosztów ślepy kosztorys oraz „Wa­
runki ogólne“, obowiązujące przy praev przedsiębiorcze! dla
P. U. R. ...................................

Otwarcie ofert nastąpi dnia 10 października 1947 roku o go­
dzin ą 12-ej \ Referacie Tecłmiczinin.

Do oferty należi dołączyć kwit na opłacone w Dziale Fin- 
Budzeti wviu v. adiiun w wysokości 2 ]iroe. od oferoivanej sumy.

P. U. R. zastrzega sobie prawo dowolnego wwboru ofei-enta 
niezełczme od oferowanej sumy. ink również unieważnienia 
nrzetaren bez podania przyezvn
TO/CZ

Ogłoszenie o przetargu nr 7-171
Zarząd Miejski w Gdańsku ogłasza przetarg nieograniczony 
na roboty drogiej serii prz> umtcnicniach brzegów (drew­
ir anc, żelbefowe i miirowau ) 

rzy regulacja Raduni Nowej w Gdańsku.
Przetorg odbędzie się dnia 15 paździ“rnil a br. o godz. 11 -oj 

w "mdiü K»;: dn Miejskiego, pokój 505.
bliższe inloima -je i ślepe koszów :;v otrzymać można tamże 

od dnia II października br., godz. 9 — 13.
Oiert\ składać należy najpóźniej w dniu przetargu do godz. 

10.7!. v. )mk. 510. Wadium Vi% pro”, oferow at-eI sufny.
Zarząd Miejski zastrzega ŚOb;c prawo v\ rlista of^repta bez. 

względu na wysokość oferty, oddania częśrj robót, podziału ro­
bót międz\ kilku oferentów oraz unieważnienia orzetargu l)ez

*5204-kpodania powodów.

Bez płatwa czytelnia czasopism
C7\nna josi co od qod?. 10—1? w iokalu
Czytelń ka" w G;5vfii. przy ul ]0 » otego 71.

KONCERTY
MIECZYSŁAW FOGG v.ystrjvija w mwürlek 
Ijod^, 20.CO w Grand - Hołdu vf łopocie.

WY ST A WY
Wystawa ryaunitäw Sluclpn'.ßw Pc-liteshnikl — 

(I i II rok) otwarta łest codaisnn e w fjnd7s7iach 
nd 10 do 17 w głównym gmachu roHterhfliki 
Gdańskiej, III piętro, sala 311 i 313.

D Y ż l1 R Y APTEK
GDYNI A-ORŁOWO — Aoioki Cenlraltta. PI 

Kaszubski — Apt-jica Świętojańska — 
ul, ’v.vUMoiintsIta.

GDAŃSK i?? i W biri.t .Apuka .Pad S’.ORröm 
pr/v ul Gin.fcrrkioi 
bil.9 — 5 IOi — t?ka M*r!-:a 
z ł?? i W t”t| — A pieta or?v uj.

oTunwal jrkiej 4?.
HO y - 5I0i - Apteka Bałtycka 

OLIWA Apteka . Pod Orłenl’ prrv ul. Armii 
Radzip^kiej.
— Apteka Pcd Orłem'' — przy ul. R~* 
kossowski^^o.

Ogłoszenie o przelargis
Gilańska Dyrekcja Odbuda\. y (Sopot, 3-go* ^! i ja 34), ogła­

sza (irzötarg nieograniczony na
yy!'a«,-.n:e I set^ii robót znbczp-oczr. iccycłi przy kościele 
f.w. Mikoła"a w Elblągu z tennincui wykonania do dn. 15-go 
gnidi a i ód? roku.

Ofer y należy składać w Ekspozyturze GDO w Elbląga — 
(gmach Zarządu Miejskiego, ul. Łączności, pokój Nr 39,-— 40‘) 
flo dnia 10 oaździernilia 1947 roku godz. 12; otwarcie ofen*Yegoż 
dnia o godz. 12.30.

wadium v wysokości 2 proc ogólnej bwotv ofertowej nnie- 
ż\ składać \r 1 Kspozvturze (>DO Flblągu w myśl \iarimkó\i, 
obov. iązn jąc-yeh oferentów.

Rl ższyeli informacji udzi dn Ekspozyłuro GDO v.- Elbląga, 
wzgl. Wydsial Umów i Zleceń GDO w Sopocie, pokoi Ni 22 
inięrDy godz. 9 — 13, gdzie też mogą oferenci otrzymać za zwro­
tem kosztó i, Mnrunki obowiązujące oferentów, ślepe kosztory­
sy, wzór oferty i wzór umowy. 3120 K

5196- K

Hpccü’em
Dr Szmsj

OKULISTA 
ordynuje 9 — 12 i 16 — 17

Gdynia — ŚWIĘTOJAŃSKA 16

GSLUSJEHfA mm
S P K Z t D A Ż

KIOSK do «Dr2*dante ul. Starowł«?jska, róg Abra
liattia. \V:£clomoóó na miejscü t’^ioskk___ _68S1
S2AFA cleg, konsolka i inns meble, maszyna 
do szycia, i»rzt;dTenIa składowe, opony 65T750
lazy 23 z uszkodzenmnU do sprzedania. Ofertv 
do_ Dz. pa_d ,.6809”.__ _____ b8tJÜ
KROWĘ ho’pnderakn, plpcioletri« sprzedam, —
wiadomość Orunia, ul. Ptasia 19, b&9R
SPRZEDAM sypialtrę użyv;arg i tzüfQ. Gdvu'?, 
Portowy 11 ,,Agra". _ ('890
FUTRA — lisy — pelisy, skórki futerkowe — 
Kupno - Sprzedaż. Wiśniewski, Gdyni«, fcwięto- 
)fińska 36. 1339-M
Pf.7rD/.M samochód marki KDW. Teicfcn — 
274-95. 332-D
2 AKUMULATORY 12 Voll sprzedam. Telefon“ 
374 25. 33I-D
MOTOCYKL DKW lf.C tbm r.a sprzedaż. 7mor- 
mcc ja telefcn 2Cfi-?3, 177-a

t POWODU wyjazdu Rpr?ede,n zakład wul’cnni- 
zaryjnv ^V9 WrzeuzcćU bardzo tJohrzr* z^nrownd? 
Wiadomość Grunwaldzki 33 w podwórzu,

1457-Wr

K Ü P N O
SAMOCWĆD póle iężarewy iLieterv/acjen) dobr/e 
ogumiony na chodzie kupię. Telefonować a 'dz. 
14-15 Nr 51357. 7209-K

O H A Is E

Ogłoszenie o przetargu
Stocznia Nr 15 w Gdyni, ul. Czechosłowacką, ogłasza prze­

targ nieograniczony na
s, rzednż ca 1509 bębnów blaszanych po karbidzie.
Oferty w za ml '.lęjyeh koperlaeli z napisem* „Oferta rui 

bębny po karbidzie“ należy składne w Wvdzmle llanulowym 
Stoczni Nr 13

('i arwe .ferf nastąpi d*ia S października 1947 roku o rr> 
d/inie tOej,

Informne ji udziela Bi u jo Sprzedaży.
Stocznia zastrzega rolne oiawo wyboru dowolnego ofe 

renta. ylł2 k

MIESZKANIE 3—4 pokojowe w Sopocie, Wr7tisz*- 
cm, Oliwie za zwrotem remontu — pośzjkd!*?. 
Oferty — ,,Panto” •— Sopot, PI. Wolności 10 -*
pod ,,Olgierd1’._______________ 1349-M
POSZUKUJĄ mieszkania 3—4 ookoje w Sopocir.
Telefon 519-58 god4. 15—19, ____
POSZUKUJĘ mieszkania na Wybrzeżu, skład.«ju* 
rego sił? a 2-ch pokoi kuchni, Zgłosźfnia sklop 
gazetowy „Czytelnik”, Swlątójafiska 71. 6866

ÓKIEWAWiENtA
UNIEWAŻNIAM zgubione* dowód osobisty, legi* 
tymację służbową GUMu, przepustkę portową 
kortn rejestr. RKU Gdynia, odcinek zameldowa­
nia na nazwisko Łukaszuk Edward. 6630

UNIEWAŻNIAM karty repatriacyjne, wystawlon#
przez Urz. Rspatr. w Wilnie na nazwisko: Pie­
rożek Jadwiga, Zlmowicz Zenon, Zimowicz Ro­
muald, Pierożek Jan. Uczciwego znalazcę proszę 
o zwrot: Sopot, Gtun walizko C5 Sklep spo­
żywczy. 1343-M
UNIEWAŻNIAM zgubiona książeczko żegiarsicą 
Nr 1677, legitym. Z w, r v. Transp., odcinek 
rezerwy Nr i, legitymację K ubu , Gryf” na nas 
wisko Jan Lieder We. i o lewe, OO Reforoi a to­
rów^?. _
UNIEWAŻNIANf skradzione dokumenty: ker!Q
rejet,tr RKU Grynia, stale zaftwiadczenle cb. 
polsb.cyo na naz"*ł'':o Spychalski Augustyn. -4 
^dynie,' Sambora 2. ' 6895
UNIEWAŻNIAM zgubiona kartę rejestra^vjr:^ 
RKU Gliwice Nr 195 na nazwisko Hoffmann WTi
dyg ław._______   6385
UNIEWAŻNIAM slcredzioiRi kartę 'repatriacyjBR 
na nazwisko Irena Franceson. 688J
UNIEWAŻNIAM zagubiony dowód zcmelĆJowania^ 
obywatelstwo polckie. kartki żywnościowe, -*)• 
o dzież ar: na nazv/isko Bie.liński Henryk. Ucz­
ciwego znalazcę proszę o zwrot za wynagroJza* 
njpr-a Nowy Pert Spotrowa 18—10, 229'J-K|
UN. JWALNMAM rociub'.cn-: karfr rejestracyjną
n-i motocykl „Tiunpli” Nr 4)0',') — nr ramy 
R II, silnika 38849, Kotarski Zygmunt. 1450-W# 
UNIEWAŻNIAM zgubiony numer portowy tCJ,
Wąs Bronislaw. _____ 144.9-Wf
UNIEWAŻNIAM zagubioną legitymację służbo­
wą Nr 1!2 wydana przez Komsnde Wojew. MO 
Gdańsk. Stanisława Król, Lębork, Malczewskiego
Nr 31._____________________________________ 2295-KI
UNIEWAŻNIAM zgubioną kartę rejestr. RKU na( 
nazwisko Duda Józef, Nowe Kudaczcwo, qm'. 
Mańmierz._______________________ ;__________ 321Ü5-K
UNIEWAŻNIAM skradzione dokumenty, kartę 
RKU, dowód osobisty, legityma< ,ę Zw. Zawód. 
Prac. Budowlanych na nazwisku Adam kl Ta­
deusz^_______ __________________ 2291-Ki,
UNIEWAŻNIAM zgubiony dowód osobiaty, lynr-‘ 
c/asowa zaświadczenie tożsamości wyd. Usada' 
Żółkiewka na nazwisko Wilczyński Henryk lf>7-o' 
UNIEWAŻNIAM skradziona legitvmację służbo-ł 
wn Państwowej Agencji Drzewnej ,,Paged" Nr 
582 n£ nazwisko Lirsz Teodor. 6300
UNIEWAŻNIAM zgubione świadectwo czeladnf- 
czp, icjcstrację RKU. Szredcr Alfons, Pruszcz. 
___ _________   229Q-KI
UNIEWAŻNIAM książkę żeglarską Nr 16S5 na
nazwisko Stanisławski Leon ur. 26.6.1908 Berlin, 
która została skradziona 26.9.1947 r. w Gdyni. 
____________________________________________ 463-R.
UNIEWAŻNIAM zagubioną kartę rejesiracyjną
wydaną przez RKU*Konin 1 świadectwo ukończę 
r*ia szkoły powszechnej ra nazwisko V/alczak 
Antoni 3206-K
ŻGUBłA*\;0 kartę rybacką na nazwisko Zygmunt 
Rosiński, Sopot, ul. Poniatowskiego 2. 3210-K

WOI.XR POSADA
SPÓŁDZIELNIA ,,CÓRNIK”, Wrzeszcz, Batorego 
Nr 26 przyjmie od zaraz buchaltera - bilansistę.j 
Spółdzielnia posiada oddziały (stołówki i sk'e-ł
pyl. Warunki płacy do omówienia,________ 3202-K 1
POSZUKUJEMY kucharki - gospodyni do mająt­
ku dobre warunki. Wymagane świadectwa lub 
referencje. Górzno, st. kol. Potęgowo, poczta
Lębork skrzynka Nr 2, telclon 33.________1350-M
MEC K ANIk”SAMOCHODOWY samodzielny po­
trzebny od zaraz. Gdynia, Warszawska 18. 
______________________________________________ 6892
3 ZDUNÓW przyjmie od zaraz ^Jankowski mistrz 
zo’unski. Wrzeszcz, Lendziona 16. 2294-Kl
MAGISTRA — pomocnika(cy) — e^vent. siły tech 
niczej na 6tate — na zastępstwo póldniowe po­
szukuje Apteka w Orłowie, telefon 261-24,

690!
BUCHALTER - BILANSISTĄ, rutynowany z prak­
tyką potrzebny. Fundusz Wyrównawczy Robotni­
ków Portowych, Wrzeszcz, Al. Wojska Polskiego 
Nr 15. 1445-W r
GATROWEGO (specjalistę) przyjmie tartak pry­
watny. Gdańsk, Oruńska 43.  582-się.
LNŻYNILRA lub technika mechanika młodego — 
lecz '/o znajomością ogólna kotłów parowych 
wysokoprężnych na robole wyjazdowa posz iku- 
je Biuro Inżynieryjne ,.STAL'‘ — Wrzeszcz. — 
Kochanowskiego 7. telefon 420-28 ! 517-08 3118-K

_______ POSAD POSZUKUJĄ_______
KSIĘGOWA - BILANSTSTKA poszukuje posddv 
od zaraz. Zgłoszenia Dz. Bałt, ped Nr 6879,_>973 
BUCHALTER - Bff ANS 1ST A przemysłowo - n ,.id- 
luwy, polne kwalifikacje zawbdowe. rar>gJd 
praktyka, rutyna w biurowości ogólnej, V*.vk1 
obce — pcuzukujo samodzielnego cw k!ero//n.- 
czrgo stanowiska. Zgłoszen'3 do D7. Bsłt. w
Gdyni pod ,,6333”.___________  cSfcd
MASZYNISTKA rutynowana poszukuje pracy, — 
Miejscov;ośó obojętna. Oferty T>z. Bałt. pod J2”
______________________________________________ HUJ2
HANDLOWIEC rutynowany buchalter - bilan.-:sta 
21 letnia praktyka, zdolny organizator, przypnie 
stanowisko kierownika handlowego lub admimstr. 
w większym przedsiębiorstwie. Oferty do „Pasto ” 
Sonet, PI. Wolności 10 pod ,,Rutynowany" —

13V-M
B1LANSISTA, organizator, wici > 

Iftnia praktyka zmieni posadę. Księgowość Tóv-
fUCHAITF.R 
Iftnia prakts 
pvrh systemów jednolity plan kont, podaD:-, 
ub^zpieczehifl .Oczftkuje poważnych propOzy<JL
Oferty do Dz._Bałt, pod , ,■Organiyatnr".
INTELIGENTNA pani o wesołym usposobień "-i
noszuk. że.rządu domem do samotna] osoby, /’dr 
Gdańsk - Wrzeszcz, ul. Traugutta 74 m. 3. —

o8M
STARSZA gospodyni poszukuje pracy w gosp:- 
r’arsfv/ift domowym od zaraz. Siedlice, ul.
Dworska 4. parier. ___________ pS sk
SZOFER z czerwonym nraweni jazdv poszukuj
pracy. 3ąłos7enia Dz. Bałt, pod ..Szofe-”.___C&70
EKSPEDIENTKA rzeźniczo - wndHniarska, dlu- 
potelnia praktyka poszukuje pracy. Oferty Dr 
Bałt. pod „Zdecydowani”. fS33

N AUK A
KORESPONDENCYJNE KURSY KSIRGOV/GÄCI— 
Informacje: Lublin skr. poczt. 105. .225-kw,

K O 2 N F
(A| AKUSZERKA RING - ńMIAŁOWSKA —
Wrzeszcz, Grunwaldzka 220, III p._________12ifi-M
AKUSZERKA warszawska, długoletnia craktyka. 
I'orady, zömov. icn!a. V7rzes'cz. Morska 6—3

............ ...................................................... 3 40?-_Wr
REPERACJA 3/iiclkIch maszyn dzleu iurHci^h — 
fnrzrrła/. części, sznul, form pończoszniczych Hp. 
Gestor, Łódź, Główna 49, telefon 134-tö. •—
M47-K__________ _______ ____  __
TRZY BŁĄKA U sie mes polowrzyk biały z r rrc- 
na ciernymi p’i.-r.Ami. Odebrać: Gdynia ul, Mrr- 
*kn 03. Fu npiyv,*ic 7 dni przechodzi na wła-
sno.-ić, _   »-3*39
TAIŃCi/W NOWOCZESNYCH nauka kompHi« h 
-- poiedyuc/o. Wrzeszcz, P.Ieckitgo 4 — doi- 
t'r’.o Morska U Boczna. 540-sk
P7CŹNICTWO wspólnika 
Oferty Dz. Bałtycki pod

z ffotuwką przyjmę. 
6902". 65.2

ICF'SMIK PetOSZF«
zamieszczany jest 

p c. fi I e e! jA i
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Trudności językowe w ONZ
Dziś, kiedy cały świat śledzi z napię­

ciem dziala.iie tej gigantycznej instytucji 
międzynarodowej, jaka jest Organizacja Nn- 
rod jw Zjednoczonych, nie od raeczy będzie 
f/odac trochę szczegółów na ten temat. Jak 
zorganizowany jest system tłumaczeń, i wza-

S»rć p>za kołeiką
W dzisiejszej dobie ogonków" nie rn*1 

się prawa nawet umrzeć poza kolejką. W 
Nagpur w Indiach jakaś żebraczka stra :i!a 
przytomność . a ulicy Uznano ją za zmarłą 
’ wywieziono na znajdujący się na przed 
B-ieściu cmentarz.

Grabarz zaczął już zasypjnv3c zwłok' 
rieirną, kiedy nagle kobieta ocknęła się i 
zaczęła jęczee. Przewieziona ja do szpitala, 
gdzie natychmiast pojawili się żądni sen­
sacji reporterzy, pytając, w jaki sposób po­
wróciła z zaświatów.

.Zostałam -sprowadzona przed tron km 
la — powiedziała żebraczka. — Król oświad 
czyi jednak, że nie może mnie przyjąć, po­
tne am ż przybyłam o trzy miesiące za 
wcześnie".

Namiętny sportow.ac
W Grand Hotelu w Lodzi zdumiony por 

tier zauważył, że jeden z gości biegał z sa­
mego rana dookoła w wejściowych drzwiach 
obrotowych. Wobec tego, że gość nie prze­
stawał biegać i nie zwalniał drzwi, portier 
podszedł do niego i poprosił o wyjaśnienie

— To jest mój poranny bieg przed śnią- 
jäniem — wyjaśnił gość.

— Ałeż dlaczego pan nie biega po ulicy?
•— Nie . mogę. Czekam na ważny tele­

fon.

— Czemu ciągniesz za ogon kotka?
— Przecież ja go nie ciągnę, tylko go 

trzymam, a on sam ciągnie!

jcmfiego porozumiewania się przedstawicieli 
najróżnorodniejszych grup narodowościo­
wych 3

W ONZ stosowane są 2 sposoby: sy­
stem równoczesnych tłumaczeń i system 
przekładu po skończonej przemowie. Pierw 
szy, wynaleziony w r. 1925 przez Li. Filene 
z Bostonu, opracowany technicznie przez 
Aiigiika prof. Gordon Finlay'a, po pró- 
bar~ w r. 1926 na M ęczynarod. Konfer. 
Pracy w Genewie, wszedł w użycie na wię­
kszą skałę już w r. 29 (tzw. Filene-Finlay 
Speech Translator). Stosowany z powodze­
niem w Norymberdze, cd października 46 r. 
ułatwia porozumienie w ębradach ONZ. Dc 
legat, zabic-ający głos na konferencji, mo­
że posługiwać się jednym z 5 języków; an­
gielskim, francuskim, rosyjskim, hiszpań­
skim wzgl. chińskim. Delegat, pragnący 
zapoznać się z treścią przemówienia może 
oczywiście słuchać mówcę bezpośrednio 
albo też w jednym z 5 równoczesnych prze­
kładów językowych. Wystarczy pocisnąć je­
den z 5 guzików, a za pośrednictwem spe­
cjalnie skonstruowanego hełmu, do uszu siu 
chacza docierają tłumaczenia w żądanym 
języku. Tłumacze (3—4 dla każdego ęzyka) 
znajdują się w specialnycli oszklonych „klat­
kach", gdzie izolowani od wpływów zew­
nętrznych, oddają się swej odpowiedzialnej 
i wyczerpującej pracy. Oddzielna klatka 
nadzoru technicznego kontroluje działanie 
i sprawność całego systemu kabli i przewo­
dów.

Strono techniczna owego „słuchowiska' 
rpraccwana kosztem wielu milionów, działa 
bez zarzutu —■ gorzej natomiast jest z ma­
teriałem ludzkim.

Nie istnieją doskonali mówcy i doskonali 
jednocześnie tłumacze. Niejednokrotnie brak 
tu jasności i poprawności. Równoczesny sy­
stem tłumaczeń, nie pozv,-alając mówić w 
swoim ojczystym) języku i skłaniając do wy­
brania jednego z „urzędowych", utrutinia 
bardzo bezpośrednie wypowiedzenie się. 
Tłumacz nieraz dopiero na końcu długiego 
zdania meże uchwycić myśl przewodna, 
przy tłumaczeniu bezpośrednim gubi się, a z 
nha razem giibią s'ę jego słuchacze. Tłu­
macz, choćby najpoprawniejszy, nie jest w 
stanie oddać pewnych akcentów właściwych 
dla danego języka, treści emocjonalnej prze 
mówienia.

Oto przykład: glon ma przedstawiciel 
Anglii. Na twarzach słuchaczy napięcie. 
Widać porusza sprawy ważne tłia cało­
kształtu prac Organ'zacji. Jak wygląda spra 
wa przekładów"1 Th marz francuski, która 
widocznie w pewnej chwili straci! wątek 
przemówienia, głośno poprawia swe pom-zed 
nie zdania, tłumaczka hiszpańska melodyj­
nym głosem z kobiecą beztroską pomija w 
przekładzie na'istotniejszy akcenty mówcy. 
Równocześnie tłumacz rosyjski Przeczy coś 
z zapałem Vy' tym sem-m czasie łtoś, kto 
zapragnął słuchać r.rełekcr w języku Dak- 
kiego Wschodu, łapci tylko poszczególne:

5POK T

Zespół Gdańska zwycięża
na usistrassiwsels strzeleckich SOK

Na strzelnicy wojskowej na Woli Ju 
Stawskiej w Krakowie odbyły się pierw 
sze ogólnokrajowe mistrzostwa strzelec­
kie Służby Ochrony Kolei. W mistrzost­
wach uczestniczyło 10 okręgów. Ogó­
łem na starcie stanęło 95 zawodników.

W punktacji ogólnej 1 miejsce zdobył 
DOKP Gdańsk. Uroczystego rozdania na

gród przechodnich i indywidualnych 
dokonał komendant główny SOK płk. 
Narbutt. Naczelny dowódca VVP Marsz. 
Żymierski, nie mogąc osobiście przybyć 
na uroczystość, drogą telegraficzną zło­
żył komendzie głównej SOK życzenia 
osiągnięcia jak najlepszych wyników.

Wiadomości ze świata
W ramach międzynarodowych zawo* 1 znaną diużyuę gruzińską Dyntmo w sło­

dów lekkoatletycznych w Paryżu roze- ' sunku 4:0. W chwili obecnej moSiCiew- 
grano bieg na 1.500 m., w którym zawód
nicy uzyskali wyśmienite czasy. Hansen 
ne (Francja) 3:47,9, II Reiff (Belgia) 
3.48.4, III Barthel (Luxemburg) 3,51, IV 
Wartelle (Francja) 3:51,4. Na 5 miejscu 
przybył dopiero rekordzista świata Leo­
nard Strand (Szwecja) z czasem 3:52. 
Pierwsza trójka biegaczy pobiła rekor­
dy krajowe.

W obecności 40-tysięcznej rzeszy 
odbył się we Frankfurcie mecz bokser­
ski pomiędzy b. mistrzem świata Schmel 
lingiem a Wolmarem, zakończony zwy 
cięMwem Schmellinga w 2 r. przez k..o.

Wielką sensacją międzynarodowego 
turnieju tenisowego w Los Angeles by­
ła porażka uważanego za najlepszego 
tenisistę eri-opejskiego Czechosłowaka 
Drobnego z młodym Gonzalesem 6:3, 
3:6, 5:7. Niespodzianką było również 
zwycięstwo drugiego zawodnika cze­
skiego Cernika, który pokonał jednego 
z najlepszych tenisistów amerykańskich 
Boba Falkenburga 6:3, 4:6, 6:4.

'Na mistrzostwach lekkoatletycznych 
pań w US 5 startowała nasza rodaczka 
Stanisława Walasiewiczówna, zrobywa- 
jąc tytuł mistrzyni na dystansie 200 m. 
w czasie 26,2 sek.

Znani z występów w reprezentacji 
państwowej Szwecji, bokserzy Krueger 
i Sundin (publiczność Wybrzeża pamię­
ta tego pięściarza, zwanego „Czerwo­
nym Wężem") przeszli w ostatnich ty­
godniach na zawodnn-two.

Trójmecz lekkoatletyczny Czechy — 
Morawy — Słowacja, rozegrany vr Brnie 
Morawskim, zakończył się zwycięstwem 
reprezentacji czeskiej 14"1 pkt. przed Mo 
jawami 143 pkt. i Słowacją 69 pkt. 
W zawodach t.yrh na trasie 3000 m. zwy 
ciężył znany długodystansowiec czeski 
Załopek w czasie 8:18,8 przed Hercry- 
kiem 8:54.

Leader rozgrywek piłkarskich o mi- 
Etrzowstwo ZSRR, — drużyna moskiew­

skie Dynamo ma 3-3 pkt. i pozostał mu 
jeszcze do rozegrarća tylko jeden mecz 
— z Traktorem ze Stalingradu. Zeszi o* 
roczny mistrz ZSRR —• drużyna CDKA 
ma o 3 punkty mniej od leadera tabeli, 
lecz pozostały jej jeszcze do rozegrania 
trzy mecze. v

Wioślarski mistrz świata w jedyn­
kach Jack Kelly startował ub. niedzieli 
w Filadelfii w biegu ósemek przeciwko 
załodze starszych panów, w sktad któ­
rych wchodził jego ojciec, b. mistrz o* 
limpijski z r. 1924. Bieg wygrała załoga 
b. mistrza olimpijskiego, bijąc obsadę 
mistrza świata o kilka "długości.

Międzypaństwowe spotkanie lekko­
atletyczne Dania — Holandia zakończy­
ło się zwycięstwem Duńczyków 112:90. 
Podczas tych zawodów Duńczyk Palle- 
sen wygrał bieg na 100 m, w doskona­
łymi czasie 10,6 sek., bijąc Holendra 
Kleyna.

W Tarhmes w Pirenejach odbyły się 
zawody motocyklowe z udz-iałern kierów 
cćw francuskich, angielskich i włoskich. 
W zawodach tych zwyciężył Anglik An­
derson. tegoroczny zdobywca motocyklo 
wego Grand Prix Europy, jadąc na Noi • 
tonie. Drugie miejsce w wyścigu zajął 
włoch Pcrna przed zawodnikiem Thoma­
sem.

Skie.cro Dynamo -- pokonam w. .J.YSłisiSUJrtLdoczaL; cvlriwi,

iwyciestwe MK5 Kartuzy
W dniu 28. 9. br. na boisku sporto­

wym-. w Wejherowie, rozegrany został 
diugi mecz związkowy piłki nożnej o 
mistrzostwo klasy C. pomiędzy S.K.S 
.Czytelnik” a M.Ę S. Kartuzy, zakończo­

ny zwycięstwem gości w stosunku 2:1 
(1:1). Przebieg meczu był interesujący. 
Przewaga podczas całego meczu druży­
ny gospodarzy, którzy nie potrafili ją

M

mci, cłzui, szuo — filozof:: zni bowiem Chlń 
czycy znaleźli sposób radykalnego skracania 
przydlugicli wypowiedzi delegatowi

Inaczej nieco ma s:ę sprawa z przekła­
dami po przemówieniu. Wymagaj;} cr.e du­
żej pamięci : uwagi tłumaczącego. Przy 
•mawianiu na posiedzę; iu ÖNZ sprawy 

hiszpańskiej, słuchacz': mieli okazję zapo­
znać się z indywidualnym stosunkiem pa­
nów ze „szklanych klatek": tłumaczenie
rosyjskie trwało 23 min., francuskie 18, a 
angielskie zaledwie 17 ornat...

Oczywiście winę za nieudany przekład 
nie zawsze penośi tłumacz Bardzo często 
sam delegat, nic umiejący wysłowić się 
szczęśliwie np. w duchu jęz. francuskiego,
■ prawia b. żałosne wrażenie, Często widzi 
się roześmianych słuchaczy podczas gdy 
mówca rozstrzasa jak:.ś bolesny problem, a 
dcstojnjch i skupionych, kiedy — w swo­
im pojęciu — zdobył się r.a ,lekki" humor...

Jak widzimy, nawet przy tak wzorowo 
zorganizowanym systemie porozumiewav;- 
czyni, f różnice językowe stanowią nadal w 
obradach ONZ jedną z .najDoważt inszych 
przeszkód i dążeniem narodów będzie tę 
przeszkodę usur.ąć. ć/ckzwy, jak na Angli­
ka, pogląd wyraża w czasopiśmie esperauc- 
kim Ir W. 5'alzbaclier.

„Jak wielu z odwiedzających ONZ,, do­
szedłem do przekonania, że językowe gra­
nice w pracach ONZ, są tak wielkim utrud­
nieniem dla jego sukcesów, że ani zavyJJy, 
ani równo-zesny system t umr.czeń nie mo­
że być zadowalającym ro:.w?!}zank-m. ONZ 
potrzebuie dła swych prac jednego języka: 
jasnego i prostego. Będz.c rzeczą koniecz­
ną w sposób przekonywujący dowieść świa­
tu, że esperanto stanowi jedyne słuszne 
rozwiązanie tego zngadmenia“. (ko)
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mj Gtśągni me bąjł&
W ramach tegorocznego „Dnia spćł- 

•dzicli zości ‘ komitet organizacyjny przy 
współudziale gdyńskiej Lig: Kojaiet. zorgani- 
rxwal w ub. niedzielę wielką zabawę ludo­
wą w pawiłonadi powystawowych przy Alei 
Zjudiirczenia. Zabawa, w którei wzięło u- 
dzrnł około 4000 osób, udała się znakomi­
cie.

Wchodzimy do pięknie przystrojonej 
przez członkinie Ligi Kobiet wielkiej hali 
pow-ystawowej. Przed wejściem tiumy mło­
dzieży z całe Gdyni Wszyscy wykupują 
chęt-nte 20-toz'otowe bilety, wiedzą bowiem, 
że cały dochód z zabawy przeznaczony jest 
na odbudowe Warszawy. W rzęsiście 
oświetlonej hali na wysokim drewnianym po­
dium wesoło gra orkiestra Tłumy młodych 
wystrojonych świątecznie panien i młodzień­
ców tańczą ochoczo. Nie ma tu speq'ai- 
tiego miejsca do tańca i pary tańczą, gdzie 
nr się podoba. Cały pawilon jest tu wielką 
salą taneczna. Okazuje się, że na cemen­
towej posadzce można równie dobrze sza­
leć, jak na eleganckim parkiecie dancingo­
wym. Wystarczy być młodym i mieć dużo 
radości życia.

Młody zawadiacki kapelmistrz o bujnej 
zdradzieckiej czuprynie, spadającej mu na 
cezy daie znak orkiestrze. Tłum młodzieży 
rusza jak luwina do tańca wśród radości i 
śmiechu. Właśnie orkiestra rozpoczyna siar 
czystego kujawiaka. W pierwszą parę rusza 
wiceprezydent miasta Modliński z młodą 
ekspedientką spółdzielni „Zgoda". Za nun; 
sur e postawny strażak, wiodąc do tańca 
przewodniczącą Ligi Kobiet. Jeden z kie­
rowników delegatury , Społem" prowadzi w

tan uroczą p. Zosie, sprzątaczkę z „Czytel­
nika". Bawią się wszyscy ochoczo i beztro­
sko. Wirują pary, błyszczą uśmiechnięto 
oczy. W przerwach gry orkiestry z głos- 
l ików rozlegają się melodie sentymental­
nych walczyków i upojnych tang. Nikt tu 
nie bawi się w ceregiele preżetilacji, tan­
cerz nie całuje roki partnerki, zapraszając 
ją do tańca. Kłania sie z „fasonem" j i 
mnje w pół. Po tańcu pary siada,ą pod 
ścianami na długich, drewnianych lawach. 
Bardziej pomysłowi młodzieńcy przynielT: 
zo s :bą wygodne ławki ogrodowe ze Skwse- 
ru Kościuszki. Sadrzjn na nie swoje pannv 
; rozpoczyna się rozmowa towarzyska 
i flir+

W miarę czasu w pawilonie robi się cc 
raz ciemniej od dymu pajiierosów. coraz 
ciuszniej, gwar tysięcy głosów zlewa się v 
nieustanny szum. Przy bufecie coraz głoś­
niej i coraz goręcej. Piwo i lemoniada leja 
się strumieniami. Wódka ma małe po\ o- 
dzenie. Za to kanapki i wszelkiego rodza­
ju przekąski — i owszem. Panie z Ligi Ko­
biet nie mogą już nadążyć w Dodawaniu 
jadła i napojów, taki tłok przy bufec'e, Ta 
też nikt nie bawi się wachińakie ceremonie. 
Kawaler kupuje butelkę piwa, otwiera jjs 
wyciera rękawem i z gracją podaje par 
nerce, która po paru łykach oddaje butelkę 
chłopcu. Potem znowu orkiestra. I znowu 
rozbawione i ochocze pary wirują.

Tak czas mija, zbliża się pora rozej 
ścia się. Jutro przecież poniedziałek — 
dzień pracy.

Ostatnia zabawa ludowa w Gdyni wy 
kazała, że przy dobrej organizacji można 
stworzyć tanią i gedziwą rozrywkę dla sze­
rokich mas pracujących, którym po ciężkiej 
pracy w sklepie, biurze, czy warsztacie, na­
leży się wytchnienie,

(b)
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— On jest diabelnie niebezpieczny — myśli wie­
denka. — Kochany chłopiec, dodaje po chwili. Usta 
jej szepczą cichutko jego nazwisko. Obce i twarde.

Skończyli. Wstnja. Mówią głośno. Śmieją się
Klaretta otwiera szeroko oczy. Widzi przed sobą. 

tego uroczago chłopca, wyciąga doń rękę niby z nie­
mą prośbą.

Pocałunek — jeden gorący pocałunek — nr.li jej 
dłoń jak ogień...

Przez jeden i tamek sekundy nawiedza ją jasno­
widzenie i przenika pewność, że to nie koniec, że on 
wróci. Że to dopiero początek.

Klaretta wstaje. Odprowadzają gościa do przed­
pokoju.

— Może pójdziemy na kawę? — rzuca śmiałą 
myśl kobieta.

f lężczyźni patrzą sobie w oczy — pod maską 
uprzejmości kryje się niechęć.

— Teraz? — dziwi sic Karol.
prawaztwe uczucia i prag­

nienia za parawanem sztucznego, uprzejmego uśmie­
chu. Jedynie jego oczy mówią prawdę. — Nie mogą 
oderwać się od jej oczu, od jej ust, — są czujne i 
oddane

Klaretta ponawia swą propozycję — mówi do me 
ża po angielsku. A on odpowiada jej niechętnie, pra­
wie brutalnie.

Leon jest yściekły. N.e może stąd odejść. Niena­
widzi w tej chwili tego doktora z Angoli.

— Ja pana odprowadzę, redaktorze.
— Wspaniale —• odoowiada Jodłowski.
Wie, że nigdy już t/ie zobaczy Klaretty. Dr Ram 

nie zaprosi go już nigdy do domu, bo jest piekielnie 
zazdrosny c zonę. Będzie strzegł tej kobiety, jak oka 

■w głowie, isfoniec Trzeba odejść. Przepadło... Ostat­
nie uśmiechy. Ostatni, przelotny pocałunek w/drżącą 
dłoń żeny podróżnika.

Wychodzą.
Jodłowskiemu towarzyszy jedna, uparta myśl Sta 

ra się odsunąć ją od siebie. Odpędza bezskutecznie, 
bo wraca uporczywie...

Tyle przejrzał afrykańskich fotografii dr Rama, 
ade na żadnej z nich nie dostrzegł jego uroczej mał­
żonki. Dlaczego? Co za tym faktem się kryje?

Dr Ram opowiada! — nawret może coś ciekawe­
go. ale Jodłowski nie mógł skupić uwagi. Przeszka­
dzają mu kobieta, która pozostała w domu.

— Pan idzie w stronę dworca*’ — zapytał Ram.
— Tak.
-— Odprowadzę, pana Wpadnę na Widok do L.igi 

Morskiej i Kolonialnej. Mam coś do załatwienia...
Szli obok siebie przyjaźnie gawędząc — ale ka­

żdy z nich był pochłonięty swoimi myślami. — Ram 
krył starannie niepokój i rosnącą zazdrość Leonowi 
dokuczała miłość, na którą przed chwiią zachorował...

Pożpgnaii rtę na rogu Alef Jerozolimskich.
— Niechże pan o nas nie zapomina. Klaretta i ja 

będzienn zawsze panu radzi.
Dziękuję. Dziś jeszcze napiszę o Angoli i o panu. 

Dziękuję bardzo za fotografie
—’Tylko proszę nie wspominać o mej żonie w 

tym wywiadzie!,..
— Dlaczego? — zdziwił się Jodłowski.
-— Moja żona w ciągu ostatniego roku nie była 

ze mną w Afryce. Wracałem do Polski sam. Klaretta 
— to żona z okrętu— Pan rozumie?

— Rozumiem...
— Moja żona. mies-Ka w Warszawie i mogłaby 

przeczytać tęn antyku?...

— Rozumiem. Nie wspomnę ani słówkiem...
Rozstali się, jak najlepsi przyjaciele — dr Ram 

poszedł prosto Marszałkowską — do Widoku, a Le­
on skręcił na lewo w Aleje Jerozolimskie i powędro­
wał w zamyśleniu do redakcji „Głosu Wieczornego^«

Nie opuszczał go obraz Klaretty — Austnaczki t 
Wiednia, której matka była Włoszką, urodzoną w 
Trieście.

Ale dlaczegóż w takim razie Klaretta jest taka ja« 
sna, przejrzysta, pastelowa, cicha i miękka —• gdzież? 
cię podziała gorąca italska krew?

Na rogu Chałubińskiego przystanął. Nie mógł da­
lej iść. — Coś go zatrzymywało, coś go ciągnęło r 
powrotem.

Zawołał taksówkę: v ,
—- Proszę na JaworzyńSKta..)'— wymienił riflmes 

domu,, w którym mieszkał dr Ram.
Po chwili wysiadł. Zapłacił. Wbiegł na schody. 

Zapuka} — zapomni" że jest dzwonek...
Otworzyła mu Klaretta. Cicho krzyknęła*
— A gdzie mąż?
— Zapomniałem powiedzieć, że panią kocham^ 

więc wróciłem... — odpowiedział.
Zamknął za-sobą drzwi.
— I ja nie zdążyłam powiedzieć że pana bardzo 

kocham!... ' r.
Patrzyli sobie w oczy z uśmiechem.
Objął ją — poddała mu się — przytuliła: — zarru 

ciła ręce na szyję. Pierwszy pocałunek trwał długo'. 
Słuchali wzuiszeni bicia własnych serc.

Później dotykał ustami jej oczu, czoła, gorących 
policzków — całował w szyje

Garnęła się do niego całą swą : rtą. Zapomniała
w tej chwili o Karolu Ramie — zapomniała o Bożym 
«wiecie — zapomniała o rzeczach, o których nie po­
winna była zapominać — nawet r.a chwilę.

Odnaleźli siebie. Byli bardzo szczęśliwi, — i bar­
dzo siebie spragnieni.

Poszli do pokoju.
—- Prędzej!.. — bo Karol gotów wrócić... — Po­

wiedziała cicho. — Kochasz mnie na prawdę?
— Niestety tak.
Zatrzymała się.
— Jeszcze nie jest za późno, cofnij się:
Zaprzeczył ruchem głowy.
— Już jest za późne, kochanie. Nie mam dokąd 

się cofnąć.
.— Ja ciebie też kocham, niestety, — dodała ci­

cho, cicho w zamyśleniu. Wiesz co to znaczy? Nic 
nie wiesz głuptasie. Jeęli kobieta kocha, taka, jak ja...

Y. róciłi nr. tapczan.
Z kąta pokoju znajomy głos śpiewał argentyńskie 

tango. — Piosenka brutalnie przerwana przez męża, 
mówiła im o cudach miłości i blisk-m rozstaniu.

Aie oto skończyła, się płyta i nikt jej nie zmienił. 
Przez pewien czas zgrzytał nienakreeony pateron, az 
zamilkł, a oni zaięn sobą przeżywali bajkę pierwsze­
go oddania — pierwszej ekstaz)’.

Spotyka i się odtąd niemal codziennie. Leon wpa­
dał czasami na Jaworzyńską, gdy dr Ram na dłużej 
wychodził z dony.i. Najczęściej jecliiak kryli się w ic- 
stronnydi miejscach parków — lob w czasie słcrty 
zapadali w ciemnawy kąt iakiejs malej kawiarenki.

Bywały dnie, kiedy nulość vyneclzala ich z mia­
sta — jechali wówczas gdzieś poza Warszawę, bro­
dzili po kostki w skrzypiącym piasku, chronili się w 
cieniu anemicznych lasków sosnowych, Karczewa, 
Otwocka, Warena, Milanówka.

Leon w domu Lvwal gościem — a: • i do redakci 
zaglądał co dzień. Pisał tam iakicś artykuły — mniej 
łub więcej udane felic.oiw — płodził sensacyjne ko­
respondencje z Moskwy, Rzymu i Berlina. Odwie­
dzał nawet Szanghaj w swych literackich węchów-* 
kach. Pisa! o Murzynach — i dziwnvch zwtaizetach, 
o poszukiwaczach złota i hodowli bydła w pamp:;- 
sach argentyński Tt. Zabierał glos w sprawie nadpro­
dukcji kaw r w Brazylii. Rozwodził się szeroko nad 
Abisvnia... Ronił łzy nad Hiszpanią .

(Gns,d4?7-y jutro)


